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m  Ü NUMERZE:
W oparciu o doświadcze­
nia roku ubiegłego or­
ganizacja partyjna PMH 

mobilizuje załogi do 
zwycięskiego wykonania 

zadań drugiego roku 
sześciolatki/

jpROMTARKtlSZE WSZYSTKICH KRAJÓW-. Dla Oiczyzny, dła pokotu«

G Ł O S W /B F Z E Z A
CZYN 1-MAJOWY
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2 r M s i k a i m  c a l s !  E u r o p e
walczymy przeciw remilitaryzacji Niemiec zachodnich
Manifestacja pokojow a robotników  portow ych w Gdyni

Robotnicy i pracownicy porto­
wi zebrali się wczoraj w świetli­
cy ZPGG w Gdyni; by, wysłu­
chać sprawozdania sekretarza ra­
dy zakładowej tow. Stanisława 
Jasinowskiego z przebiegu Euro­
pejskiej Konferencji Robotniczej. 
W świetlicy na czołowym miejscu 
■widnieje transparent: »Przez re­
alizację uchwał Światowej Rady 
Pokoju nie dopuścimy do remili­
taryzacji Niemiec zachodnich“ .

Zołoęn Centrali Rffuiej w Sopocie eaosxc*eii*5ła 
ponad 75.000 złotych

Załoga Centrali Rybnej w Sopocie, w ramach Czynu 1-AJ a jo- 
wgo podjęła długofalowe zobowiązania produkcyjne, Których rea 
S j  przyniesie ponad 75 ty*, złotych oszczędności. W ramach 
t5V  zobowiązań tranownia Cli wykona we własnym zakresie 
w terminie do 1 maja urządzenia do odciągania tranu z pozoaU 
łofici surowca. Przy pomocy tego urządzenia załoga tramoi m > 
produkuje do końca br. 6 ton tranu technicznego wartości 63 tys. 
złotych. Dalszych 12 tys. złotych robotnicy Centrali Rybnej 
pocie wygospodarują przez lepsze wykorzystanie; i u « « w  - 
sze podniesienie wydajności pracy oraz zwiększenie troski«> 
dzeniai mechaniczne, których remont i konserwacja bede wykon - 
wane bez pomocy warsztatów naprawczych. •> KOKDtl i m

A ktyw na paftn w n  robotn ików  Stocani R zeczn e ) 
w  T cz e w ie

Jest godzina 15.30, Tow. A«* I'najczęściej widniały
«fcsej Marciniak, przewodniczący Frpund. - haft«__nrżviaźń i Frie rady zakładowej otwiera masow- 1 „Freundschaft pr yj . —
kę. Na mównicę wchodzi tow. Ja- den" — pokój.

sinowski Zebrani słuchaj« w Jeszcze serdeczniejsze przyjęcie życie. Te nowe, ;S‘*J’
skupieniu prostych jego słów, mó- ¡zgotowano nam w Berlinie. Gdy *. oparein
wiacych o niezapomnianych wra‘ mówca opisuje powitanie delega- dnym &zeref "  „«„sznika
żeni och z pobytu w zaprzyjaźnić-,cji polskiej przez Prezydenta. o # a » » w  utUie
ncj z nami Niemieckiej Republi- ' NRD tow. Wilhelma Piecka, s io -, POtęziiJ’ 
ce nemokratvczne? wa jego przerywają okrzyki i o-jliły na komerencji y

■Zaraz podrze  jechaniu grani-1 klaski na cześć wodza demokra- j zdecydowaneji odpowiedzi d»si J 
cy” na" tjdrze --^tw ićrdza prele- tycznych Niemiec. Z kolei tow. i
gent — spotkaliśmy się z bardzo Jasinówski mówi o naradach Eu- cum HWŁera 1 ‘ '
serdecznym przyjęciem ze strony ropęjskiej Konferencji _ Robotni-: m^ k“ ?  J ® ? * “ óv,ca-przvpo-
ludności niemieckiej. Wszędzie konferencji W -

¡lały nas transparenty, w których > noJ  knowań imperia-'| lińskiej i zakończył okrzykiem:
słowa:: listycznych, zmierzających do I Niech żyje jedność mas pracują- 

przekształcenia Niemiec zachód-jcyeh całego świata w ualce o po- 
nich w ognisko nowej wojny. kój: Okrzykowi .emu odp' A -

Mówca przypomina wystąpienie i vv*mi Ina cześć przviaźni poi-
« • w *  » — *  »i ze. aby zażegnać groźbę wojny po ; .

' M n ą  jest zdecydowana jedność i robotnik Stanisław
robotników' wszystkich krajów >

Dla uczczenia święta 1 Maja robotnicy Stoczni foec/nej w 
Tczewie podjęli liczne zobowiązania. ,

Zobowiązania poszczególnych brygad i fia tów  p rzy n i^  do- 
datkówą produkcję wartości 10.643 złotych Wielu robotoikow 
podjęto zobowiązania indywidualne. M. m. ZMP-owiec W OJ1- 
zaoszczędzi 955 złotych, kowal PIĄTKOWSKI -  326 złotych 
i ob. WESOŁEK — 926 złotych.

murarz© Gdańska
ustanowi!! nowy rekord ogólnopolski

W dniu wczorajszym dwójka murarska Zarządu Budowlanego 
nr 2: murarz SZCZEPAN PŁATKÓWSKi i pomocnik murarski 
JÓZEF KUŚMICKI, pracujący przy budowie domu mieszkalnego 
na ul. Piwnej w starym Gdańsku, dokonali próby ustalenia nowe- 
go. rekordu w układania niuru. Dzięki dobrej organizacji pracy 
osiągnięto świetne wyniki. W CIĄGU 8 GODZIN PRĄCI M I- 
KARZE WYKONALI PRZY BUDOWIE KONDYGNACJI PIW­
NICZNYCH 875 PROC. NOWEJ NORMY.

Jest to nowy rekord Wybrzeża. Poprzedni? rekordową wydaj­
ność pracy uzyskał murarz STANISŁAW WYSZKOWSKI. W lip- 
cu ub. r.> wykonał on 832 proc. iioriuy.

Doświadcznia zdobyte przy ustalaniu rekordu powinny być 
wykorzystane przez załogę tego przedsiębiorstwa i przez cale 
Zjednoczenie Budownictwa Miejskiego, dla dalszego podniesienia 
ogólnej wydajności pracy murarskiej.

europejskich w walce o pokój;
wystąpienie dokera belgijskiego, 
mówiącego o Strajkach swych to 
warzyszy, których nie są w stanie 
zastraszyć policyjne samochody

Piersega, odczytał list skierowany 
przez robotników portowych do 
Centralnej Rady Niemieckich Woł 
nych Związków Zawodowych.

,W pełni solidaryzujemy się —

R obotn ie? F abryk i O buw ia w W ejh erow ie  p rz e k ro czą  
k w ietn iow y  p lan  p ro d u k cy jn y

Przez wykonanie podjętych zobowiązań robotnicy Fabryki 
Obuwia w -Wejherowie zaoszczędzą ogółem 161.600 złotych i o 
20 procent przekroczą kwietniowy plan produkcyjny. Na uwagę 
zasługuje dzielna postawa mechaników', którzy montują sposo- 
beni gospodarczym taśmę transportową i przyspieszą w ten spo-[ 
sób pracę szwalni.

Robotnicy ob. ob. CŚSAPP, SZLAGOWSKA, KARSZNIC A, 
SZWED OWA, HALMAN I RZEPA podniosą wydajność 
ey o 15 procent S' STEFAŃSKI

Molherskie Zakłady Rosearnicze zwiększała 
produkcje c 5 procent

Robotnicy Malborskich Zakładów Roszarniczych postanowili 
na cześć 1 Maja zwiększyć o 5 procent plan produkcyjny, co ozna­
cza dodatkową produkcję 4 ton włókna i 4 ton pakuł. Poza tym
załoga zmniejszy o 50 procent przestój maszyny i podniesie ja­
kość produkcji.

Wartość zobowiązań produkcyjnych, podjętych przez załogę 
w ramach Czynu 1-Majowego wynosi 67.800 zł,

B, BASZCZYŃSKI

pancerne i karabiny maszynowe | brzmi treść hstu - -  z uchwałami 
oraz, innych delegatów, wzywają- Robotniczej Konferencji w BerlU 
cycfc do, zwarcia szeregów robot-¡nie, która była wyrazem ą- _ 
niezvch w walce o wzniosły cel i pokojowych europejskich m l 
całej ludzkości -  o pokój. ! pracujących i ich zwartej  w  wal

i ce o pokoj i dobro ludzkości.

W terminie skróconym o 9 dni

PGR Witków zakończyło siewy
ftiMówiąc o bohaterskiej P°sta-1 protestiT praylą- Załogą PGR Witków {zespół pracowanego harmonogramu

wie robotników pausifW zachód- : ' sie *10*1* mas pracujących j Chynów pow. Lębork) ro?poczę- = planu dzieiinego}- . ;
».O . m r i i h h  ,V „ ¡ S S f S j Ł  n i « « "  , S nl, *  U  «  wiosenny w dni» 2 j j , 3 ^ “ "
pokój wolność i niepodległość, przestrogą i hamulcem dla tych, -kwąętnm. . ¡Mechanika ton W. Stachowicza

t  yanrzedawana1 którzy chcą pchnąć świat do no- Na naradach produkcyjiiycn w, .neaianr.a .o a .
swych krajów, zapizedawaną:,we.j wojny. fgospódarstwie został dokładnie,
przez zdradzieckie rządy kapita- *

Położyć kres straszliwym cimpiemom

owala J. Różyłę nie zawiodły
i Na apel naszych towarzyszy,; opracowany pląn i kalendarz, ro-. | rr.oi. 

łistyozne amerykańskiemu impe- j Wyraaony na Europejskiej Kont«-’ bót polnych, ustalono konkretne >w- . smierlin-
rializmcrw" mówce ^mksedzai ■ ze j >«ncji Robotniczej w Berliniw od- zadaniu dła każde; brygady tras- „i-j-aiT od rana do

.  — u « « » »  r n a r s i s s r  « —IlllilSlSfSlf ¡HHIt l i i i  lltfi “ “ y prowadzić z niesłabną-ą e- ̂  ^  wspćlnP| waiCe łączymy się W odporydedzi są apel metalów
, j nęrgiib to przede wszystkim w al-, z robotnikami XRD i wszystkich ców z Pruszkowa o podjecie zo-

F I A P P  p i ę t i n i j e  z b r o d n i e  a g r e s o r ó w - i ha o szybszą i lepszą realizację i krajów' enronejskich, przeciwko bowiąząń pierwszomajowych za-

brygadzista stajenny B. Jana- 
szewski, dzięki któremu ronię 

'-były dobrze przygotowape -do re-
i planów produkcyjnych, to stałej remilitaryzacji Niemiec 

WARSZAWA. PAP. Sekretariat (kich zainteresowanych krajów, dążenie do zmniejszenia kosztów' nich 
Międzynarodowej Federacji b. j wycofania obcych wojsk z Korei l własnych.
Więźniów Politycznych (FIAPP) G umożliwienia ludowi koreańskie j „Zobaczyłem - -  powiedział pre- 
ogłosił następującą rezolucję: ; mu ureguiowania własnych w e -! legent — nowe oblicze narodu

Międzynarodowa Federacja By- wnętr7,nych problemów tak, jak niemieckiego, który dzięki histo-
ieso domagają się uchwały berliń rycznym zwycięstwom Armii Ra-

zeciwwu bowiązan. pierwszomajowych za- ^- - * konnei orki wyka-
zachód- łoga p GR Wittów postanowiła boty, * g ™Pa ^ n e j ^  y *

łych Więźniów 
(FIAPP) piętnuje

Politycznych 
nikczemne o

krucieństwa, zniszczenia i masa* skiej sesji Światowej Rady
kry, jakich nieustannie dokonują 
w Korei amerykańskie siły zbroj­
ne. Bohaterski ten kraj jest stra­
szliwie pustoszony. Już blisko mi­
lion łudzi: mężczyzn i kobiet, star 
eów i dzieci zginęło pod gruzami 
miast i wsi koreańskich, zmarło, 
wskutek tortur, łub zostało be-j 
stialsko zgładzonych w obozach 
koncentracyjnych. Bezcenne skar­
by prastarej cywilizacji są syste­
matycznie niszczone.

Międzynarodowa Federacja b. 
Więźniów Politycznych (FIAPP) 
wzywa wszystkich tych, którzy u- 
cierpieli wskutek okrucieństw hi­
tlerowskich i którzy walczyli o 
wyzwolenie swych krajów, aby 
podjęli stanowczą walkę o polo-

koju.
Po- dzieekiej nad faszyzmem niemiec 

i kim, rozpoczął twórcze, pokojowe

skrócić termin akcji siewnej z 14 
Niech żyje jedność proletariatu do 5 dni 

walczącego o pokój świata!“ . j Już pierwszy dzień pracy w 
List ten został-przyjęty burzli- PO& wykazał wielMe  ̂korzyści 

. . , , . , , wypływające ze wspólnego omo­wymi oklaskami przez zebranych. - . . .

zała wysoką wydajność. Siew 
odbywał się na dwie zmiany. Ma 
szyny rolnicze zostały wiec wy­
korzystane całkowicie.

Całością prac siewnych kiero.
wienia planu produkcyjnego aa wał brygadzista brygady połowa 

Masówkę zakończono odśpiewa- naradach załogi. Praca w polu | ^  Redtka. który ' zabezpieczył 
niem Międzynarodówki. fzw) przebiegała dokładnie według o-

Ś fcrgfeggg S tu n is ło tw m a  f jo iiM ę ą M

CHŁOPI Z
podejmuje! współzawodnictwo o wysokie plony

.  ___ . ___ 3...__: __ I „m in ?  liii WSUÓłzaWOdniCtW» W

jący z dała od szlaków komuni­
kacyjnych, nie bardzo wiedzą, co 
dzieje się w kraju i na świecie, 

żenie kresu tym nieludzkim zbro- i co ¿ziś jest najważniejsze. Tak
jednak nie jest.

W malowniczej dolinie, wśród łatwiej im będzie _ kontrolować 
lasów i bagien, w miejscu odda-j pracę swych sąsiadów, 
lonym o 27 km od miasta powia- i Po odczytaniu przez przedsta- 
towego i o 8 km od gminy, leży | wiciela GRN listu inicjatora m- 
gromada Paraszyno. Zdawaćby' dywidualnego współzawodnictwa 
się mogło, że ludzie ci mieszka-1 w akcji siewnej chłopa z groma-

dniom.
Organizacja Narodów Zjedno- j est dzień 8 kwietnia — w Pa­

rzonych pozwalając' na dokonywa raszynie odbywa się narada gro
fiacra takich be- ' madzka, poświęcona sprawie me pod swą flagą takich bc , wspóteawodnictwa w akcji siew-

.••tialstw, zawiodła nadzieje, jakie i np;-
pokładały w niej narody. i w  niezbyt wielkiej, lecz schlud

Międzynarodowa Federacja b. I nej świetlicy zebrało się 18 chlo- 
Więżniów Politycznych (FIAPP) j w cełu naradzenia się nad

dy Cedry Wielkie Stanisława Ga­
łązki wywiązała się ożywiona 
dyskusja.

gminnej spółdzielni niejednokrot i 
nie zapewniało, że zbóż kwalifi- i 
kowanych posiada pod dostat- j 
kiem. A na terenie Paraszyna: 
właśnie owies daje naj-j

sprawną robotę poszczególnych 
grup i wysoką dyscyplinę pracy.

Dużą rolę odegrała podstawowa 
organizacja partyjna, która po­
stawiła członków’ partii na de- 

J cydujące odcinki prac rolnych 
Uraz przez agitatorów podawała 
I szeroko do wiadomości w yniki 
pracy każdego dnia, mobilizując 

; załogę do zwiększenia wydajnoś­
ci i jakości wykonywanych prac.

W WYNIKU TEGO PGR WIT 
KOW JUŻ W DNIU 7 KWIET­
NIA CAŁKOWICIE UKOŃCZY -

gminy do współzawodnictwa w 
akcji siewnej o uzyskanie mia­
na przodującej gromady woje-
wództwa^dańskiego. ŁO WIOSENNĄ AKCJĘ SIE«
Za przykładem Stanisława G a-. v ____ T ___

większe plony. Arnold Kreft lązki, nawiązano w Paraszynie NĄ. OBECNIE R1 
Skarży siąpią plagę dzików, któ-l współzawodnictwo między indywi PRZYGOTOWANIA DO SAD/E 
ra staje się przyczyną obniżki! dualnymi gospodarstwami. I tak(NIA ZIEMNIAKÓW.AC* Mcl.łC płijw -juti --------------------- 17 I - i .  , , -t , A*» ---------------- ----- ' •
ich plonów. W ub. r. w niektó- Michał Yliotke wezwał do wspoT- MIECZYSŁA W GŁÓWCZEWSKI

- * . . .  • . • .i . ____ _ o-ytrlacirm ł i irAn PTC*. 3tr«lrii<ia ien  p ion ow . w uu. ł. w  u tc a w - « « w » *  *«— ........  , ;*•
Jako pierwsza zabrała głos 56-irych wypadkach zniszczenia do- zawpdnictwa o szybsze ukoncze- jaKO puuws«» MUIOM .lip ak-cii siewnej. Sam ukończyletnia chłopka Apolonia Kreft, 

właścicielka 7 ha gruntu. Powie­
działa ona:

— Jestem już stara i nie mam 
tyie sił, by pomóc państwu tak, 
jak bym tego pragnęła. Cieszę się 
bardzo, że jako członek komisji

chodziły "do 60 proc., a nadleśni 
ctwo wbrew decyzji specjalnej 
komisji PRN odmówiło pokrycia 
strat poniesionych przez mało i 
średniorolnych chłopów. Z plagą 
dzików trzeba podjąć energiczną 
walkę, gdyż wyrządzane przez

wzywa wszystkich uczestników! ! ¡ S I  i a f r o t o y c f c o  zw i^I
przez gromadę lepszych wyników We wszystkich przemówieniach

wzywa wszysiKJcn w « * « ™ ™  , ^  prace. by zasiewy-byty wy- »  « w -  -  rolnych
mchu oporu, byłych hitemowa- konane szybciej i lep^J by planj Po i-! sienie wydajności plon.
nych, deportowanych, kombatan­
tów, ofiary wojny i faszyzmu, 
wszystkich tych, którzy nie zapo 
mnieli przeżytych okropności, aby

wiązitl * ja n a e  wh|u h  i—— - - —* ,
«ością, ho chcę, by dzieci w Pol-1 szenie wydajności pionow i  nekU 
sce miały dużo ehleba, by rosły | ra. Apel chłopów ze Spławia i 
i budowały potęgę naszej ludowej I Gręblina, a szczególnie opupłiito- 
Ojczyzny. * \ wany ostatnio list średniorolnego

Inny z mówców, Józef Klein, j chłopa Stanisława GałązlaY^zna-

kontraktacji został zrealizowany 
w  100 proc:., by osiągnąć większą 
wydajność plonów z hektara. Tak 

mnieii przezyiycu « u « » « « ,  — , jak wszyscy chłopi mało i średnio
dla położenia kresu tej okrutnej, rolni w Polsce, chłopi z Paraszy- ; ■ —  ! ]azły
wojnie, zażądali natychmiastowe-: na prągną czynem zadokunrento- poaKresim no-! wiejskiej
*0 — * ° 4 S  £ w iS , ° W2  g o ^  & ,|  i . 1 . d .

! S S c y o wydajność z  ha -  by ziarno, gdy przyjdą deszcze, YV odpowiedz, 
j wałczą o pokój, że każdy dodat- 

„  .  | kowy kilogram ziarna to więcej
_______ ' '  Chleba dla miast, to wzrost do-

n am sza ią  su w eren n ość Cnm ) brobytu wsi.

nie akcji siewnej. Sam ukończy j 
ją do dnia 15 kwietnia.

Podchwytując wezwanie ̂ yiicha 
ła Miotkego, Józef Klein wezwał; 
Arnolda Krefta do zlikwidowa-, 
nia odłogów i przyspieszenia u-1 
kończenia akcji siewnej. Sam poj 
dejmuje się zlikwidować dwa ha ; 
odłogów, a akcję siewną ukoń-, 
czyć do 20 bm. , .]

Średniorolny chłop Teofil Stole 
wezwał Apolonię Kreft. Pragnie 
z nią współzawodniczyć o jakość 
wykonywanych zasiewów . i ilość 
uprawy kontraktowanego lnu..Za, 
kontraktował on 1 ha lnu, a ak -1 
cję siewną ukończy do 15 kwiet

Amerykańscy piraci

S ^ g S ^ o d d ż w i S  u ¿iedotyl ni®. Wezwał on swą wspóizawod 
S S ^ ^ d n i o r i i y c h  z

. r r ___

PEKIN PAP. Agencja Nowych 
Chin donosi, że samoloty amery­
kańskie wtargnęły ponownie kil­
kakrotnie do obszaru powietrzne­
go Chin północno wschodnich i 
zbombardowały oraz ostrzelały z

Teraz z zainteresowaniem słu­
chają słów przewodniczącego 
Prezydium Powiatowej Rady Na­
rodowej tOW. Knasika o zada­
niach, które stoją przed wybraną 
przez nich komisją współzawod­
nictwa i jakie z kolei zadania---------  . UlUtwa Ł « . ,

broni pokładowej terytorium Chm | stoją przed nimi samymi. Człon 
zabijajac obywateli chińskich t kowie kom

nie zgniło. Wcześniejszy zasiew to 
pewniejsze zbiory, bo w pasie 
nadmorskim częstokroć lipcowe 
deszcze uniemożliwiają zbiór 
zbóż. W wykonaniu tych zadań 
pomoże nam współzawodnictwo, 
bo lepiej będzie pracował każdy 
z nas i lepiej będzie zorganizowa 
na pomoc sąsiedzka.

Chłopi rzeczowo omawiają nie­
które braki i niedociągnięcia, 
przeszkadzające w walce o wy-

znbiiaiac obywateli chińskich i kowie komisji znają swój teren 
. aPkoiłw «na-1 oraz łudzi, wiedza czego można

“  i« ię  Pt. aieł» m m * *

Spławi«, i Gręblina, przystępując 
do współzajyodnictwa w akcji 
siewnej, chłopi z Paraszyna po­
stanowili przy upraw ie wszyst­
kich kultur podnieść wydajność 
z hektara o 10 proc.

Ponadto na 90 ha -■ gruntu w ca­
łej gromadzie chłopi paraszyńscy 
zobowiązali się zakontraktować 
10 ha lnu, 4,70 ha kartofli prze­
mysłowych i 1 ha rzepaku.

Oprócz tego gromada zlikwi-

wezwanie lonią Kieft przyjęła.'

sokie plony" Tak np. ob. Miotke! duje 7 ha odłogów, obsiewając 
zwraca uwagę, że w GS w gmi- ‘ je kontraktowanym lnem. 
nie Rozlazła brakuje ziarna owsaj p^ “ ??^ ri^ ? ¥̂ Lezwf 6i 
m  siew» chociaż kierowmteiwc dę CBMijELĘNIĘG s M  p w l

Inny gospodarz Leon Kreft ma 
jeszcze podmokłe grunty, brak 
mu siły pociągowej, ale mówi:

— Nie chcę stać na uboczu, gdy 
robotnik w fabryce wałczy o 
zwiększenie produkcji.

Gazownia Gdańska
zaoszczędzi w ciągu roku

1.1 CO ton węgla
W dniu wczorajszym w kot­

łowni! Gazowni Gdańskiej od­
była się narada palaczy. Zebra 
ni zobowiązali się przez doda­
nie do spalanego w’ęgia 20 proc. 
miału koksowego w kotłowni 
zimowej i 10 proc. miału w' ko­
tłowni letniej — zaoszczędzić 
rocznie 1100 ton węgla. Pala­
cze Franciszek Kaznocha i Ste 
fan Juszko zobowiązali się do­
datkowo zmniejszyć zużycie wę 
gin o 5 proc.

Załoga Gazowni Gdańskiej 
wezwała wszystkie gazownie 
naszego województwa o podej­
mowanie podobnych zobowią­
zań.

Węgrzech rozpoczął sięzasiewy do 2o kwietnia i ponadto r
zlikwiduję 1,5 ha odłogów i wzy­
wam do współzawodnictwa są­
siada swego Teofila Bojko.

W gromadzie Paraszyno są 
dzielni ludzie. Dziś walczą o siew', 
jutro będą walczyli o plon, a ca­
łym swym wysiłkiem dążą do bu 
dowy nowej wsi, służąc rzetelnie 
ludowej OjczyźjjJę. ' <g. Pji

plebiscyt poko u
BUDAPESZT PAP. W niedzie­

lę 8 kwietnia rozpoczęła się na 
Węgrzech akcja zbierania podpi­
sów pod Apelem Światowej Rady 
Pokoju w sprawie zawarcia paktu 
pokoju między pięcioma mówi 
•iwajnL
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WIERNI I0EI WOLNOŚCI i POKOJU
pomnażać będziemy sify ludowej Ojczyzny
Przemówienie gen. Jóźwiaka -Witolda na manifestacji w Lubiinie

Dnia $ bm. 40 tysięcy Judzi * Lublina, i okolic zgromadziło si# ni sprawie niepodległości naszej 
na Placu Stalina, aby zamanifestować z okazji Międzynarodowego ukochRnei Ojczyzny,'wierni spra- 
Dnia Wyzwolenia Obozow Koncentracyjnych, swą niezłomną wole . . , . . . . , .
umocnienia narodowego frontu walki o pokój i Plan 6-letai, |̂ le  wo*no^  1 P°k°iu — tdonglę-

, , , , ' eie, pod przewodem Polskiej Zjedchodnich godzi w najżywotniejsze ____ . „  ... ,, , . . . . .
interesy narodu polskiego, godzi " “ 20” *' 1 artn ««butnie»]. siai 
w naszą niepodległość. Odpowie-j będziemy w pierwszych szeregach 
dzią na te knowania jest eemen- frontu narodowego, frontu walki

Po zagajeniu Wiecu przez prze­
wodniczącego Wojewódzkiej Rady 
Narodowej Paw-ła Dąbka, przema­
wia, b. partyzantka, uczestniczka 
belgijskiego ruchu oporu, była 
więźniarka obozów koncentracyj­
nych w Ravensbruck i Orani en 
burgu.

Serdecznie witają zgromadzeni 
następnego mówcę, członka Rady 
Naczelnej Niemieckiego Związku 
Ofiar Faszyzmu dr Heima.

Następnie przemawiał sekre­
tarz generalny czechosłowackiego 
Związku Bojowników o wolność 
Jan Vodiczka.

Gorąco przyjmują zgromadzone 
tłumy wstępującego na trybunę 
prezesa Związku Bojowników o 
Wolność i Demokrację tow. gen. 
Jóźwiaka -  Witolda.

Mówca z naciskiem podkreśla, 
że nie wolno nam ani przez chwi­
lę osłabiać czujności, lekceważyć 
groźby wojennej.

Knowania wojenne Waszyngto­
nu, remilitaryzacja Niemiec za-

90 tys. żołnierzy w 3 miesiące
straciły USA w Korei

tujący się * każdym dniem naro­
dowy front walki o pokój, o za­
bezpieczenie naszej niepodległości 
i wykonanie Planu 6-letniego.

Zwracając się do matek Polek 
— mówca oświadcza: .,Wy, które 
ponad życie kochacie swą ziemię 
ojczystą, które w latach gehenny 
hitlerowskiej własnym ciałem o- 
chraniałyście życie swych ma­
leństw, które z karabinem na ra­
mieniu w lasach i na barykadach 
miast walczyłyście o niepodleg­
łość swojej ojczyzny, stawajcie w 
pierwszych szeregach frontu na- 
rodowego, w pierwszych szere­
gach bojowników- o pokój j o 
6-letni.

Bojownicy o wolność j demokra 
cję, b. partyzanci, żołnierze, b. 
więźniowie polityczni i ty, mło­
dzieży, wzmacniajcie swą czuj­
ność — słowa te uczestnicy ma­
nifestacji przyjęli długo niemilk­
nącą owacją.

40 tysięcy ludzi skanduje: 
Sta-lin, Bie-rut, Po-kój. En tuz 
jazm wzrasta, gdy prezes Związ­
ku oświadcza, że w odpowiedzi na 
Manifest Polskiego Komitetu

o pokój, o wykonanie Planu 6-łet* 
niego, o zabezpieczenie naszej 
niepodległości, frontu walki o Pol 
skę Socjalistyczną“ ,

Na zakończenie Wiecu zgroma­
dzeni jednomyślnie przyjęli tekst 
rezolucji.

Po wiecu złożono na terenie o- 
bozu koncentracyjnego na Maj­
danku Wiązanki kwiatów, udeko­
rowane wstęgami o barwach na 
rodowych Polski i delegacji bio­
rących udział w uroczystości. 
Pierwszą wiązankę kwiatów Zło­
żył prezes Zarządu Głównego

pi«« ! Związku Bojowników o Wolność
Demokrację 
Witold.

tow. gen. Jóźwiak-

Nie ustaniemy w walce dopóki nie zwycięży

sprawa pokoju — sprawa człowieka
Przemówienie premiera Cyrankiewicza na uroczystościach w Oświęcimiu

WARSZAWA. PAP. 8 bm. premier Józef Cyrankiewicz wygi«-¡bez gospodarza. Na ich droitw 
sił w Oświęcimiu, na wielkiej manifestacji bojowników o pokój stoi ogromny, setki milionów U- 
i demokrację, przemówienie, w którym stwierdził m. in.: , czący ruch obrońców pokoju. N»
_ . . . .  , . . . . . . .  . . . .  . . ich drodze stoi potężny ob orStoimy pośród ponurych bio- nach Osten“ , nowy Wehrmacht — ¡państw pokojoWych, pod wodsą 

ków Oświęcimia, którego imię, to nowa wojna. Nowy Wehrmachtj ¡gęęiizku Radzieckiego. Apel 
stało się symbolem grozy i zdzi-j— to odwet. ; Sztokholmski zahamował dłoń.
czenia, barbarzyństwa i bezgrani- • Propaganda rewizjonistyczna fetó chciała rzucić bombę «to­
cznej brutalności faszyzmu, a za- j przeciwko Polsce szaleje w Niem j mow na Koreę Światowa Rada 
razem pomnikiem męczeńskiej; czech zachodnich. Oto właśnie o- j p  mobiłizuie dziś masy, by 
śmierci milionów łudzi., jstatnie dni przyniosły nowy jej -

Nie ma już wśród żywych Hit- i przejaw. W Lubece zapowiedzia­
łem i Mussoliniego, ponieśli za-i no zjazd delegatów przesiedleń- 
shrżotią karę liczni oprawcy z ich ców z terenu Gdańska, któ- 
świty. Ale z ich śmiercią nie ze- rzy wybiorą jakiś „parlament“ 
szedł bynajmniej do grobu fa- j i „rząd gdański“ i proklamu- 
szyzm, imperializm, militaryzm, | ją je jako „władze wolne- 

Ci, którzy krew ofiar i żołnierzy *° miasta“ . Ta szopko gdańska, 
drugiej wojny światowej przekuli J° Przejaw niezmordowanej robo- 
w złoto miliardowych zysków -  ty politycznej naszych wrogów, 
bankierzy ! kapitaliści Ameryki którzy takimi imprezami chwyta­

ją na wędkę swych celów wojen-sięgnęli po laury Hitlera, wy­
grzebali znowu jego ludobójcze i 
ludożercze plany 

Dla nas, dla narodu polskiego,) 
sprawa jest oczywista. Nowyi 
Wehrmacht —- to nowy „Drang

Fakty zadają kłam
o b łu d n ym  oświadczeniom imperialistów
stwierdza wicemin. Grorayko na konierencji paryskiej

PARYŻ PAP W sobotę, 7 Brytanii do propozycji radzieckiej 
kwietnia odbyło się kolejne po- w sprawie redukcji zbrojeń i sił 

llla„ ,lcal „  »« ....«,»» siedzenie zastępców ministrów' zbrojnych.
«  EA«o «  m « ^ ‘ i9,n rf5w*to- ( Obrońców Pokoju do narodu, bo-1 Drzedste” ! DeieSacja radziecka -  «świad­ku walk z oddziałami Armii Ludowej ] jownicy o wolność x demokrację carstw. mzewoaniczyt przeasta- j Gromvko _ naleaa na to
i ochotnikami chińskimi ponad so,ooo jeszcze bardziej wzmogą swą wal | wiciel Francji — Parods l aby jej propozycja rozpatrzenia

kę o pokój. i Przedstawiciele państw zachód przez Radę Ministrów Spraw Za-
Przesyłamy braterskie, serdecz- j mch oponowali w dalszym ciągu granicznych w pierwszym rzę- 

ne życzenia nowych sukcesów w ; dzie zagadnienia redukcji Sił

nieprzyjacielskich żołnierzy i oficerów 
poległo lub odniosło rany, a 30.868 do­
stało się do niewoli.

Wojska ludowe zniszczyły lub zd o
były w

nych ludność Niemiec zachodnich. 
Dlatego musimy czujnie baczyć 
na tę robotę i bić w jej organiza­
torów', mobilizując opinię polską 
przeciwko wszelkim próbom kwe 
stionowania naszych, raz na zaw­
sze ustalonych i wytyczonych 
granic na Odrze, Nysie i Bałtyku.

Do jakich niecnych środków u_ 
ciekają się w tej walce wrogowie 
pokoju, niechaj świadczy sprawa 
błogosławieństwa papieskiego dla 
Oswalda Pohla. Temu uciekinie­
rowi spod szubienicy, Watykan 
przesyła swe błogosławieństwo. 
Na urągowisko pamięci tych
wszystkich księży katolickich, 
których krew Zrosiła piaski Brze 
zinki, Oświęcimia i dziesiątków 
innych miejsc ltażni, którzy cier­
pieli i walczyli tu wraz z nami. 
Na urągowisko pamięci milionów, 
pomordowanych w hitlerowskich. „LY . /  ayeaem» uuwjui " nrrerlwk« ranrminnnwmpi oz i e zagadnienia reauacji su pomoraowanycn w nmerc

4  2m'ochodów budowę kotnonlzmtt nar°dom ^  i . . , ‘ d o jn y ch  czterech mocarstw *0-1 obozach koncentracyjnych.
UMi^ział^óżnego’ kailbno*'soi°mio- **™ Radzieckiego, które wczoraj delegację ZSRR w dniu 4 kwiet- gtaja pr^-jęta, ponieważ odpowia Ci. którzy remllitaryzuja Niem

przyniosły nam wolność, a dziś nia redakcji pierwszego punktu aa <,na ¡^daniom narodów oraz cy i przygotowują nową wojnę, 
przewodzą w walce o pokój —- 1 porządku dziennego i obstawali interesom zapewnienia pokoju i którzy zbroją armie zaborcze i 
mówi gen. Jóźwiak wsroa owacji „ ilkanmr> sformułowaniu zmierza do poprawy stosunków, grożą nam bronią atomową, raz

taezy min, 991 karabinów maszyno­
wych, 17.803 karabinów oraz znaczną 
'łoić lanego sprzętu wojennego.

W okresie tym zestrzelono 421 sa­
molotów oraz zatopiono 18 okrętów 
1 statków nieprzyjacielskich.

1003 tony w ciąga 7 godzin
Dźw igowi wykonują
«obowiązanie 1 -majowe

Wykonując swe zobowiązanie 
1-majowe, dźwigowy ¡ZPGG odein 
Iii t  v  Gdyni PAWEŁ FILI­
PIAK przeładował jednym dźwi­
giem w ciągu 7 godzin 1003 tony 
* wagonu na statek. Dźwigowy) 
FRANCISZEK KURAŚ przełado j 
wal w tym samym czasie 802 to­
ny na 3 statki.

Dźwigowi Filipiak i Kuraś 
wraz z brygadzistą SZUBERF.M 
ZOBOWIĄZALI SIĘ PRZEŁA­
DOWYWAĆ DO DNIA 1 MAJA 
PO 40 TON DZIENNIE PONAD

' przy własnym 
i przedstawionym 2 kwietnia.
I Nawiązując do obłudnych o-

na cześć przodującego w walce o, 
pekój Związku Radzieckiego.

Kończąc przemówienie tow. gen.
Jóźwiak-Witold stwierdza: „Wier- 
ni pamięci bohaterskich naszych świadczeń Jessupa i Damesa, ze 
bojowników o wolność i demokra-, rządy ich pragną rzekomo omó- 
eję, którzy życie swe oddali dla! Wlenia sprawy rozbrojenia przez 
Ojczyzny ludowej, wierni parnię- czterech ministrów spraw za- 
ei radzieckich żołnierzy wolności, granicznych, delegat ZSRR Gro- 
których groby rozsiane są po ca- myko stwierdził: „Niestety, fakty 
łej Europie, którzy za wolność nie potwierdzają tych oświad- 
kraju, socjalizm i naszą wolność czeń“ . Wynika to jasno z nega- 

zapłacili największą daniną mę tywnego stosunku rżądów Sla- 
czeństwa, ofiarności i krwi, Wier nów Zjednoczonych i Wielkiej

powstrzymać dłoń. która wkłada 
znów karabin w ręce hitlerow­
com, by zmusić tę dłoń do podpi­
sania Paktu Pokoju.

Szeroki jest front naszej walki 
i jest w nim miejsce dla każdego 
patrioty, dla każdego uczciwego 
człowieka. Polski ł ludu polskie­
go.

Idziemy naprzód, budujemy 
piękne jutro naszej pięknej OJ» 
czyzny. Wszystko co żywe, twór*- 
cze i ojczyźnie oddane jest z na­
mi. Niechaj na tym miejscu kaź 
ni, na tym miejscu gdzie miliony 
oddały swe życie, gdzie za «pra­
we narodu walczyły tysiące bez­
imiennych bohaterów wolności, 
byli więźniowie polityczni i żoł­
nierze ruchu oporu złożą uroczy­
ste przyrzeczenie, że nie ustaną 
w walce dopóki nie zwycięży o- 
statecznie sprawa pokoju, wolno 
ścl i demokracji, sprawa czło­
wieka.

W ZSRR wzrasta nieustannie
produkcja artykułów
masowego spożycia

MOSKWA PAP. Stały wzrósł 
dobrobytu radzieckich mas pracu 
jących przyczynia kię do zwięk­
szenia popytu na artykuły pow­
szechnego spożycia. Pragnąc jak 
najszybciej i w jak najszerszym 
zakreślę zaspokoić potrzeby lud­
ności. przedsiębiorstwa podlega­
jące Ministerstwu Przemysłu Lek 
kiego ZSRR rozwijają nieustan­
nie produkcję tkanin wełnianych, 
jedwabnych | bawełnianych, obu 
\v;a, odzieży i innych towarów.

W roku 1951 produkcja tkanin

Rozwój handlu zagranicznego Chin
Eksport przew yższył Import o 9,34 proc.

NORMĘ, NIE 
WAGONÓW.

PEKIN PAP. Handel zagranic,: 
ny Chińskiej Republiki Ludowej 
w roku 1950 rozwinął się poważ­
nie w porównaniu z rokiem 1949. 
Po raz pierwszy od 1878 roku 
eksport Chin był większy od im­
portu, Nadwyżka eksportu nad

między czterema mocarstwami. jeszcze jednak czynią rachunek

Naród wioski odrzuca zdecydowanie
politykę nędzy, przem ocy i wojny 
Ę JcS s iw a łąg  V f f  # i o i j r e * i i  « P U

RZYM PAP, 8 bm- zakończył sytuację społeczno-polityczną, w 
Obrady VII Kongres Komunistycz, której kraj odmówi popierania j bawełnianych wzrośnie w porów- 
nej Partii Włoch.

Kongres uchwalił rezolucję, 
która aprobuje działalność Komu 
nistycznej Partii Włoch w okre­
sie od VI Kongresu partii i w 
imieniu kongresu stawia przed 
partią ł całym krajem — jako za­
gadnienie centralne — propozy-

granicznym Chin zajął Związek ejle Togliattiego w sprawie walki kracji ludowej, w wojnie przeciw struuje 440 /»kładów przemysłu 
- - — - - - • ■ i - —  - * - “ ■— -»■*— ¡lekkiego,

polityki prowadzącej go do wojny j nanlu z rokiem 1950 o 21 proc-, 
i  katastrofy. ; tkanin jedwabnych — o 31 proe..

Niechaj nie mają iluzji obecni' ?b« wla ~  ® « » « * ■ .  wyrobów 
kierownicy polityczni: naród i futrzanych o 28 proc, 
włoski odmówi walki w służbie! O rozwoju przemysłu lekkiego 
agresywnego imperializmu »me- i w ZSRR świadczy m, in .fakt, ż* 
rykańskiego przeciwko Z wiązko- w chwili obecnej w republikach 
wi Radzieckiemu i krajom demu radzieckich buduje się 1 rekon-

USZKADS5AJĄC jmportem wyniosła 9,34 proc.
Pierwsze miejsce w handlu za-

Radziecki. Chiny przestały już 
być rynkiem półkolonialpym i 
dumping państw kapitalistycz­
nych nie jest więcej w stanie du­
sić przemysłu chińskiego.

o „rząd pokojn“ przeciwko inge 
rencji obcego imperializmu i prze 
ciwko władzy garstki jego sługu­
sów włoskich.

Kongres wybrał jednomyślnie

Z  frontu wiosennej akcji siewnej

Zcło9a zespołu PGR Lętfziechowu przyspiesza 
prace siewne

W czasie narady produkćyjnej w zespole PGR LĘDZIKCHO- 
WO (pow. Lębork) podjęto zobowiązanie całkowitej uprawy 
ugorów w okresie wiosennej kampanii siewnej. Ugory te 
zostały dopiero w tym roku włączone do zespołu Lędziechowo.

Załoga zobowiązała się skrócić akcję siewną o 5 dni. ł ukoń­
czyć ją do 20 kwietnia.

Poszczególne gospodarstwa zawarły między sobą umowy o 
Socjalistycznym współzawodnictwie pracy. I tak gospodarstwo 
Lędziechowo przystąpiło do współzawodnictwa z majątkiem Po- 
gorszewo, gospodarstwo Kopno z Zaleszczewem, Kusice ze Zwar- 
towem, gospodarstwo Wieleń z Sorbskiem, Skrzeszcwo z Przebę- 
dowem, Charbowo z Janowiczkami, Kraszewo z Wrzeszczami 
i Górki z Gacami.

Molo! średniorolni chłopi x gromady Gronoin® 
podniosą wydolność z ha

Chłopi mało i średniorolni z gromady GRONOJNO, gminy 
Gościszewo, pow. sztumskiego uchwalili, że przez należyte zużyt­
kowanie nawozów sztucznych, skrócenie terminów siewu i wysoką 
jakość orki podniosą w stosunku do r. ub. wydajność z ha: jęcz­
mienia z 14 do 16 kwintali, pszenicy z 12 do 13 i|, buraka cukro­
wego * 210 do 230 kwintali.

Dzięki zastosowaniu pomocy sąsiedzkiej siew w gromadzie 
zostanie ukończony na 2 dni przed terminem.

Chłopi z gromady Gronojno wezwali do współzawodnictwa 
chłopów t Koniecwalda.

Traktorzyści z PGM Dzierzgoń 
zwiększają swój udział w akcji siewnej

W związku z rozpoczętą akcją siewów wiosennych traktor/,.'s- 
ci t  POM Dzierzgoń podjęli następujące zobowiązania: trakto­
rzysta MARIAN BANDER zaorze w ciągu 30 dni ciągnikiem 
KD 165 ha w przeliczeniu na orkę średnią. Traktorzysta LEON 
RAJKOWSKI na traktorze marki „Zetor“ wykona w ciągu 30 dni 
orkę na obszarze 125 hu. KAZIMIERZ PASZKOT „Ursusem“ 
kolczastym zaorze 130 ha. ZDZISŁAW TABOR na ciągniku KD 
160 ha. TADEUSZ KOWALCZYK na tym samym traktorze /y- 
kona 140 ha orki średniej. JULIAN SOKALOKI ciągnikiem kol- 
«••tym „Ursus“ wykona 140 ha, a ALEKSANDER BRYKU — 
IM hektarów (w przeliczeniu na orkę średnią)

Podstawowym artykułem im- nowy Komitet Centralny z To- 
portu Chin były w roku ub. urzą gliattlm, Longo, Secchla na cze- 
dzenia przemysłowe i obrabiarki le.
oraz surowce. Chiny eksportują! Wyniki Kongresu podsumował 
ryż, który obok pszenicy i innych! Togłiatti, który oświadczył, że 
artykułów żywnościowych stano- dyskusja i uchwały Kongresu za- 
wił W ostatnich latach poważną demonstrowały dojrzałość, ducha 
część chińskiego importu. Eksport bojowego i zwartość K oi»«, 
ryżu jest wyrazem ogromnych . nistycznej Partii Włoch, która kie
osiągnięć rolnictwa chińskiego w 
ciągu ubiegłych 2 lat. Chiny eks­
portowały w roku ub. również 
herbatę, jajka, szczecinę, orzechy 
ziemne i rudę.

ruje się wielką nauką marksiz- 
mu-leninizmu.

Pragniemy zapobiec wojnie — 
powiedział Togłiatti — pragnie­
my stworzyć we Włoszech nową

ko postępowi!

Haniebny k r o k
Rząd Queuille'a, Mocha, Schu- (rosnącej potęgi i skuteczności ru­

mana i Plevena Zakazał Świato- j chu w obronie pokoju. Służalczo- 
wej Radzie Pokoju działalności ści, wobec imperialistów amery-

Kościół ewangelicki w  Niemczech 
w zy w a  do w alki przeciw rem ilitaryzacji

na terenie Francji. Nie ma uczci­
wego człowieka, którym by ta 
wiadomość nie wstrząsnęła. Oto 
rząd, znajdujący się u władzy, 
wbrew woli własnego narodu, z 
protekcji obcego rządu, wysługu­
jący się temu rządowi, depcąc in-

kańskich, którzy boją się pokoju, 
pragną wojny. Faszyzacji kraju, 
która znalazła już wyraz w za­
kazie działalności Światowej Fe­
deracji Związków Zawodowych i 
Międzynarodowej Demokratycz­
nej Federacji Kobiet, Światowej

bttnieniaBERLIN PAP. Na posiedzeniu pokoju i zapewnienie
synodu kościoła ewangelickiego I ludzkości“ .
Niemiec, przewodniczący synodu, j ________________________ _________________________ ___ _______
b. minister spraw wewnętrznych i
„rządu“ w Bonn -  dr Heine-! P c t S Z y Ś C f  t l t O W S C Y ,  g r f c C C y  1 w ł o S C Y

teresy własnego narodu, uczynił Federacji Młodzieży Demokratycr 
krok, który w sposób ostateczny nej, co znr4duje wyraz w prze- 
demaskuje jego wojenne, antypo- śladowaniu obrońców pokoju. 
Kojowe oblicze. i Ale terrorystyczne zarządzenia

Podejmując tę decyzję, rząd Queuille‘ów i Mochów, zarządzę- 
francuski raz jeszcze posłusznie nia noszące stempel Hitlerów i 
wypełnił dyrektywę Waszyngtonu. Trumanów, nie osiągną zamierzo- 
Haniebny krok rządu francuskie- nego celu. Sądzą, że uda im się 
go to jednocześnie wyraz strachu, osłabić ruch w obronie pokoju, 
służalczości i czyniącej szybkie Złudne to marzenia podpalaczy 
postępy we Francji faszyzacji świata. Krok Ich obraca się prze­
kroju Strachu W obliczu wciąż j ciwko nim.

Światowa Rada Pokoju — przed

mann, wygłosił w wielkiej auli u-

naruszają prowokacyjnie granice Albanii
TIRANA PAP. MSZ Albańskiej.

stawicielstwo ponad miliarda lu­
dzi. — ma za sobą poparcie lu­
dzi wszystkich narodowości, róż- 

; nych przekonań. W samej Fran- 
j cji cieszy się ona poparciem wię- 
¡kszości narodu francuskiego, który 

TIRANA PAP. MSZ Albańskiej j 16 milionami podpisów pod Ape-

Niemiec powiększa niebezpieczeń- j » “ *“ » wypadkom naruszenia w naruszaniu granic Albanii przez

njwersytetu hamburskiego prze­
mówienie, wzywając wszystkich1 
Niemców, by wszelkimi sposobami j
starali się nie dopuleić do rcmib‘ . Republiki Ludowej wystosowało] Republik’ Ludowej wręczyło po- \ lem Sztokholmskim, milionami 
taryzaeji Niemiec. ¡do rządu jugosłowiańskiego notę,j selstwu włoskiemu w Tiranie no- \ podpisów prseoiwko remllltarym-

Mówca podkreślił, że zbrojenia j W której protestuje przeciwko li- j tę, w której protestuje przeciwko ’ cji Niemiec, wykazał, że Jest z«
‘ pokojem, za pokojową współpra­
cą między narodami., przeciw woj 
nie, przeciw Jej organizatorom 
Naród francuski w swej ogromnej 
większości widzi w Światow ej Ra 
dzie Pokoju najwyższą reprezen­
tację narodów

Krok rządu francuskiego rar 
jeszcze ukazuje narodowi francu­
skiemu, całemu światu, rzeczywi­
stą rolę rządu francuskiego, zwis 
zanego haniebnym sojuszem z ne 
stępcami Hitlera. Terrorystyczny 
akt spółki Queuille — Pleven — 
Moch — Schuman, wywoła w na­
rodzie francuskim nową falę gnie 
wu i pobudzi miliony Francuzów, 
wszystkich bojowników o pokój 

Albanii śzenia przez monarcho - faszys- w całym świecie do jeszcze ener- 
okresie tów greckich, «HWtffiWłBOÓci Buł- giczniejszej wałki w obronie no- 

g ąrii, fcołn, walki o pąki o oko Ja Dr*

, . , . . ¡marcu br, granic Albanii przez
stwo wojny i grożą narodowi "«•  ,otBictwo jugosłowiańskie i wojs- 
mieckiemu nową katastrofą. Stra j lądowe.
szllwy los ludności Korei - -  o*| Te nowe prowokacje stwier-
świadczył dr Hetaemimn —  ¡est ęza *.. dowodzą, tę faszyą-„ , iowska klika belgrao/.ka rią/y s" ia
przestrogą dh, nas, czego m  ««•>* doml« do wywołania niepokoju w 
zemy spodziewać w wypadku no jtej części Europy w celu rozpęta-
wej wojny.

Omawiając stanowisko kościoła 
ewangelickiego Niemiec. Heine- 
mann oświadczył: „Wszelki anty- 
bolszewizm tak samo jak po ro­
ku 1£3S (dojście do władzy Hitle­
ra — przyp. redakcji) doprowa­
dzi naród niemiecki do nowego

nia trzeciej wojny światowej 
* *

TIRANA PAP. MB'' Albańskiej 
Republiki Ludowej skierowało do 
Sekretariatu ONZ depeszę protes 
tująca przeciwko prowokacjom 
sił zbrojnych greckiego rządu mo 
narcho - faszystowskiego na gra.

roku 1950. Kościół ewangelicki i nicy Albanii, 
nie może pozostać obojętnym wo- Depesza przytacza 18 
bec tak ważnych problemów, każ- ków naruszenia granic 
dy więc chrześcijanin musi być | irzez samoloty greckie » 
gotowy do w*Iki • **ehou*ni«, od 1 do 28 w. rc* te.

samoloty włoskie.
Nota stwierdza, że w okresie od 

22 lutego !o 31 marca br. samólo 
ty włoskie naruszyły ośmiokrot­
nie granicę Albańskiej Republiki 
Ludowej.

PROTEST BUŁGARII W 
SEKRETARIACIE ONZ

SOFIA PAP. Minister spraw za 
granicznych Bułgarskiej Republi­
ki Ludowej, Mincżo Nejczew wy­
stosował do Sekretariatu ONZ pro 
test, w którym zwraca uwagę Se­
kretariatu "a w .jgie akty władz 
greckich wobec Bułgarskiej Repu 
bliki Ludowej. W proteście przy- 

wypad- tocz ie zostały liczne fakty naru
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W  oparciu o doświadczenia roku ubiegłego

organizacja partyjna PMH mobilizuje załogi
do zwycięskiego wykonania zadań drugiego roku sześciolatki

. . ...» . . .  ~rr< __  ̂a _ 5 4 r\at* nrinn1?! f)d DO WIS dzisl”
W roku 1950 nastąpił poważny rozwój Polskiej Marynarki Han­

dlowej. Flota nasza powiększyła się o 25 proc. pod względem ilości 
statków i o 21 proc. pod względem tonażu» co z kolei oznacza wzrost 
Zdolności przewozowej o 24 proc. w porównaniu z rokiem 1949 War­
tość usług Piotr dla potrzeb gospodarki narodowej wynosi 14# proc.
W porównaniu t  rokiem 1949. Plan przewozów został wykonany w 
r. 1950 w 119 proc. w tonach ł w 103 proc. w- tonomilach» również 
i  nadwyżką wykonano plan wpływów finansowych.

przez Komitet PMH. Orga-Wykonanie planów za rok obie­
gły jest Świadectwem coraz poważ 
niejszej roli, jaką żegluga, pełno­
morska odgrywa w gospodarce
kraju.

Przykładem dynamiki rozwoju 
naszej floty handlowej, jest otwar­
cie w roku 1900 dwóch linii regu­
larnych do Chin Ludowych oraz 
do Indii i Pakistanu. Wielkie zna 
czenie ma również powiązanie na­
szych portów stałymi liniami z ra 
dzieckimi portami na Morzu Czar­
nym.

Te wielkie sukcesy stworzyły 
realne podstawy do powiększenia 
pierwotnego planu-w przewozach 
na rok bieżący o 11 proc. W to­
nach i fi? proc. W tonomilach, przy 
zwiększeniu wskaźniku eksploata­
cyjnego floty z 78 proc. w roku 
1950 do 85 proc. w roku bieżącym. 
TrZeba przy tym zaznaczyć, że za 
logi statków i zespoły pracowni­
ków lądowych zobowiązały się już 
obecnie nie tylko wykonać zwięk­
szone zadania, nałożone na PMH 
planem państwowym, ale plan ten 
przekroczyć o prawie 290 tys. ton 
przewiezionej nrasy towarowej i 
prawie o miiiard tonomil.

Osiągnięcia okresu ubiegłego, 
stwarzające warunki do śmielsze 
go planowania i pełniejszego wy­
korzystania środków- transportu 
morskiego, wynikają ze słusznej 
polityki naszej partii i rządu, któ 
ra zabezpieczyła trwały rozwój 
tej gałęzi gospodarki narodowej 
orze* rozbudowę floty we włas­
nych stoczniach, stworzyła właś­
ciwe ramy organizacyjne dla 
przedsiębiorstw żeglugowych w 
oparciu o wzory Związku Ra­
dzieckiego oraz otoczyła naj­
troskliwszą opieką marynarzy i 
pracowników- lądowych żeglugi.

.Opieka partii i rządu nad ma­
rynarzami. która znalazła wyraz 
w uchwale rządu o stałości za­
trudnienia, w szeroko zastosowa­
nym awansie społecznym, poprze 
dzonym intensywnym szkoleniem, 
jakie objęło kilkuset marynarzy 
maszynowych i pokładowych, w 
stworzeniu ppprzez aparat kul­
turalno-oświatowy pełnej możli­
wości dokształcania się ideolo­
gicznego.

W tych warunkach w szybkim 
tempie nastąpił poważny wzrost 
świadomości klasowej załóg okrę 
1 owych, wzrosło poczucie odpo 
wiedz,ialności za warsztat pracy 
jakim jest statek, wzrosło zainte­
resowanie planem produkcyjnym, 
załogi zaczęły coraz śmielej brać 
czynny udział w opracowaniu pla 
nów operatywnych, pomagać w 
ich realizacji. Rozwinęło się śocja 
listyczne współzawodnictwo pra­
cy na statkach, które objęło 
przyśpieszenie szybkości marszo­
wej statku, skrócenie czasu trwa­
nia rejsów', zwiększanie ładow­
ności, oszczędność bunkra» oraz 
socjalistyczną opiekę nad mecha­
nizmami i sprzętem.

wam —..... .
nizacje partyjne na statkach za­
inicjowały ustalanie ł omawianie 
planów operatywnych — planów 
rejsów. Organizacja partyjna s/S 
„Wieluń“ zainicjowała socjaliśtycz 
ną opiekę nad mechanizmami, or 
ganizacje partyjne były inicjato­
rami współzawodnictwa w oszczę 
dzaniu bunkru 1 lepszego wyko­
rzystania zdolności eksploatacyj­
nej statku.

Organizacje partyjne na stat- 
knoh [»rzez szkolenie ideologiczne, 
omawianie zagadnień roboczych, 
wynikających z planu,, potrafiły 
scementować i zespolić załogi, wy 
chować na szeregu jednostkach 
pływających uświadomiony kolek 
tvw. który pod przewodnictwem 
partii wykonuje i przekracza wy 
znaczone planem zadania.

Oczywiście nie wszystkie je­
szcze organizacje partyjne pracu­
ją na należytym poziomie, nie 
wszystkie spełniają dobrze rolę 
organizatora i przewodnika w 
walce o plan. O słabej pracy po­
litycznej niektórych organizacji 
na statkach świadczy przykład 
s/s „Kościuszko“ , gdzie organiza­
cja partyjna zbagatelizowała zna­
czenie współzawodnictwa pracy

siedzeniu rozszerzonego Komite­
tu PłtfH zadania te zostały szcze­
gółowo omówione, zanalizowano 
przyczyny dotychczasowych bra­
ków' i niedociągnięć.

Wytyczne wykonania zadań ro 
ku bieżącego zostały w głównych 
zarysach opracowane. Organiza­
cje partyjne na statkacii muszą 
się uzbroić w lepszą znajomość 
planu pracy swego statku,  ̂ w 
znajomość mierników pracy i ko 
sztów własnych. Muszą znać plan 
rejsu i czas jego trwania, czas 
postoju, normę zużycia paliwa i 
smarów, normę przebiegu statku 
między naprawami okresowymi.

Znajomość tych podstawowych 
mierników pozwoli organizacji 
partyjnej lepiej mobilizować za­
łogę, ułatwi pobudzenie inicja­
tywy przodujących marynarzy w 
kierunku usprawnienia pracy, 
wydobycia rezerw, podniesienia 
wydajności, osiągnięcia wskaźni­
ka obniżki kosztów własnych, 
który w roku bieżącym wynosi 
dla całej floty 12,18 proc. ogól­
nych kosztów. Towarzyszyć tej 
pracy musi stale pogłębiające Się 
szkolenie ideologiczne załóg.

Walkę o wykonanie drugiego 
roku Planu 6-łetniego załogi stat­
ków PMH już rozpoczęły. Pierw­
szy kwartał został zamknięty cy­
frami, wykazującymi przekrocze­
nie zadań zarówno w planach 
rejsów, jak i w ilości przewiezio­
nej masy towarowej i tonomilach. 
Również wstępne Obliczenia wy­
kazują wykonanie z nadwyżką 
najważniejszego elementu planu

i ofiarność ponosi odpowiedzial­
ność organizacja partyjna statku, j 

Zobowiązania J-majowe mary-l 
marzy, to sprawdzian pracy orga-, 
nizacji partyjnej wśród załogi. 
Dlatego cała organizacja partyj­
na PUM musi wziąć udział w Jak 
najbardziej wszechstronnym opra­
cowaniu zobowiązań i czuwać : 
nad ich pełnym wykonaniem, j 
spieszyć z pomocą w usuwaniu: 
trudności. I

Zobowiązania 1-majowe są wi 
żegludze ważnym elementem wal 
ki o realizację planu.

TADEUSZ STULA 
I sekretarz Komitetu PMH.

Inżynier Tadeusz Sźajtańzld, mi. Cieślakiemwi i beżhrhT Alic/Ü kurek 
nad planami', (do repottazu poniżej)

Inżynierowie i technicy
Biura Projektów Budownictwa Morskiego
realizują zobowiązania pierwszomajowe

_ „ r • 11 '   _  i m afii

stały zaniedbane i statek musiał 
przejść remont, który pochłonął 
ponad 30 tyś. roboezogodzin.

Również nadmierna płynność, 
którą daje się zauważyć na szere­
gu statków' zwłaszcza w maszy­
nowniach świadczy, że praca po­
lityczna nie wszędzie rozwija się 
prawidłowo, żo towarzysze często 
zatracają czujność i nie widzą 
węzłowych punktów w swojej 
pracy politycznej.

Zadanie jakie VI Plenum na- nająć sw z zaiiuu»«...wu •" ".¡.'h' "światłoczułegoszej partii stawia przed załoga-. kapitalistycznym, reprezentują kich ar kusych fwiatiomutg
mi naszych statków i pracowni- Polskę Ludową w obcych por-¡papieru, plant, I >■ unkl> wiklu 
kami lądowymi są trudne. Na peltach. Za ich postawę,.za bojowosesy. ______________

LZtflUc WspuiZd w uumvv v* u — o -  ------------- -
socjalistycznej opieki nad maszy- j jakim jest obniżka kosztow włas 
nami. W rezultacie maszyny zo- nych.

W bieżącym miesiącu organiza­
cje partyjne na statkach winny 
ześrodkować swą uwagę na mo­
bilizowaniu załóg do Czynu l-.Ma 
jowego. Przez podejmowanie zo­
bowiązań 1-majowych klasa ro­
botnicza i cały naród dają wyraz 
woli pokoju, wyrażają protest 
przeciw przygotowywaniu nowej 
wojny, uzbrajaniu nowego Wehr­
machtu —- pogrobowca hitleryz­
mu. Marynarze, bezpośrednio sty 
kając się z zakłamanym światem

Tow. Rudakow odłożył na ehwi 
lę ekierkę, rozprostował pochy­
lone plecy. Przed nim na wiel­
kim blacie stołu kreślarskiego 
naniesione na kalkę specjalnie 
cienkim technicznym ołówkiem 
krzyżowały się i przecinały,- two 
rzyły fantastyczne wzory trój­
kątów, prostokątów, kwadratów 
niezrozumiałe dla laika linie 
projektu.

Spojrzał po sali.
"Wszędzie pełno wykresów, 

planów, rolek zwiniętej kalki... 
Na stołach suwaki, linie, cyrkle, 
kolumny tablic z obliczeniami...

W pracowni Państwowego 
Biura Projektów Budownictwa 
Morskiego we Wrzeszczu trwa 
skupiona, twórcza praca...

* ’ *
Jaskrawe, lekko niebieskawe 

światło trzech lamp łukowych 
płynie spoza specjalnych o- 
st0n. Wolno, jednostajnie prze 
suwa się tam i na powrót ra­
ma, na" której umocowane są. 
lampy wyświetlające na wiel

Referent wyświetlań raz po J pierwszy tak masowo podjęło ao~ 
raz odbiera od swego pomocni- bowiązania.'Dawniej podejmowa- 
ka nowe rysunki. Szelest roz- no je raczej indywidualnie — o- 
Wijanych rulonów, chwila zasta-1 świadczą przewodniczący Komit» 
nowienia i... znów jednostajny tu Współzawodnictwa inż. Cieślą- 

aparatu...
wyświetlamia Biu 
Budownictwa Mor

Nie dopuścimy, by wróciły czasy Pohlów

ruch
To pracuje 

ra Projektów 
skiego...

A inne działy ? Wystarczy 
przejść ‘ tych kilkanaście sal i 
pracowni, W których napisy na 
kazują „ciszę jako warunek wy 
dajnèj pracy“ , wystarczy rzucić 
choć przelotnie okiem na olbrzy 
mie rysownice, pokryte wielki 
mi arkuszami kalki, na których 
misterną siatką linii znaczą się 
zarysy i kształty przyszłych gma 
chów, . magazynów, nabrzeży... _ 

Wystarczy popatrzeć choć 
przez chwilę na długie kolumny 
cyfr, skomplikowane łańcuchy 
wzorów, szeregi całek, pierwia 
sików, różniczek... ,

Pizy stołach inżynierów i teeh 
ników realny kształt rysunków 
technicznych przyjmują posz­
czególne pozycje Planu 6-letnie 
go, ściśle — drugiego roku tego 
planu.

W pracowniach Państwowego 
Biura Projektów Budownictwa 
Morskiego wre bez przerwy pra­
ca. Praca oficerów na froncie 
walki o Pian 6-letni: naszych in­
żynierów i techników.

Jako długoletni więzień obozuj dzohą W imię lepkich od krwi in-| Ale narody me f^ailorfeł^ ł̂u- 
koncentracyjnego Sachsenhausen teresów kapitalistów. Amerykan-1 nad światem . i bmnbv
przeżyłem wielokrotnie „Wizyty“ 1 ski imperializm remilitaryzuje1 ny pozarow. aoy aima y bomby 
p y - - Niemcy a Watykan usłużnie mu niszczyły owoce pokojowej pra-

w tvm wmaga Hitlerowscy ge- cy. Nie dopuścimy, by wróciły
nerałowie i. marszałkowie odbu- czasy ”  !
dowuią Wehrmacht, organizują, spocznie tak długo w walce o po 
zjazdy dywizji „Grossdeutsch- kój, dopóki nie pokrzyżujemy 
l a n d T  Patronują im w tym ame-j wrogich ludzkości, wrogich na- 
rylcańscy agresorzy i ich pachoł- j r
kowie, patronuje Watykan. Pod­
żegacze wojenni usiłują wplątać 
świat w' nową katastrofę, pogiią-

obergruppenfuehrera SS Pohla, 
na którego skinienie ginęły ty­
siące ludzi z głodu, zimna i wy­
czerpującej pracy. A na bramach 
„swoich“ obozów śmierci kazał 
Pohl cynicznie wypisać slogan: 
„Arbeit mącht Erei“ — praca czy­
ni wolnym.

Każda wizyta Pohla w obozie 
poprzedzana była pozbawieniem 
życia wielu setek wyczerpanych 
i niezdolnych do pracy ludzi, któ­
rych tak wysokiej władzy poka­
zać nie było wolno.

Na placu., gdzie odbywały się 
apele, zebrane tysiące wygłodzo­
ny ch j męczonych więźniów ocze- j 
kiwały godzinami na przybycie

W Biurze Projektów Budowni 
ctwa Morskiego mają szczegól­
ne powody po temu, żeby p o ­

pracować szczególnie

żyć w morzu krwi, zrujnować i 
zniszczyć dorobek pokojowej pra 
Cy uczciwych ludzi.

szemu narodowi machinacji ame 
rykańsko-w atykańekieh.

WŁADYSŁAW SA8INOWSKI 
b. więzień polityczny obozu K. Z. 

Sachsenhausen nr 26421.

„  . . . i . 1 błyszczącego orderami kata, KioDuże osiągnięcia uzyskała *ało-|Wyso Mtabu taksował
ga statku „Hel , która Piz z zd()lnońć do pri,Cy tego, jak
osiągnięcie lepszej szybkości mar- - -..............
szowej i pomoc w załadunku wy

„ „ ........„ ...............................  .**\
i wyrażał, „bydła ludzkiego“ (Mist-j
: vieh). !
i Po każdej takiej wizycie za-i 
ostrzał się kurs, piece krematoryj j 
ne ziały ogniem. Więźniowie za -. 
pędzani byli do jeszcze cięższej i 
pracy. Nawet włosy więźniów; 
miały zwiększać potencjał gospo­
darczy hitlerowskiej Rzeszy. Wi 

. . .  . ¡/sierpniu 3942 roku Pohl wydałj
nad maszynami umożliwia utrzy-, s}vnny rozkaz, aby więźniom (ko- j 

w eksploatacji fletom i mężczyznom) wszystkich

konała ponadplanowe rejsy, zało­
ga m/s „Wieluń“ , która pierwsza 
podjęła zobowiązanie przedłuże­
nia życia mechanizmów bez re­
montu stoczniowego o 2 — 4 lat, 
załogi statków „Pułaski“ , „Wa­
ryński“. ..Karpaty" i wielu in­
nych. gdzie socjalistyczna opieka

manie Statków w t pietom i męzczyznomj wsujsiiutu-
przez okres dłuższy ód przewidzta - 0p0Zpv/ koncentracyjnych ostrzyc, 
nogo. Dzięki przeprowadzaniu na > wj&gy, ż  włosów tych wykonywa, 
praw bieżących, np. na s/s no filcowe obuwie i pończochy. 
„Puck“ , dokonanych przez załogę <ya za)óg łodzi podwodnych i k o -j 
w Czasie rejsu, statek stracił tyl- I lejarzy. W maju 1945 r. po Wy-i 
ko jeden dzień na naprawę okre- j zwoleniu obozu Sachsenhausen; 
sową zamiast 7 dni. Sam opis, przez zwycięską Armię Radziec- 
wykonanych we własnym zakre- j ką, na terenie krematorium zna-, 
sie remontów na statkach „Ki- i leziono jeszcze 8 beczek, zawie- • 

wynosił 15.rających 560 kg obciętych więź­
niom włosów.

liński“ i „Pułaski 
stron maszynopisu.

Takie statki, jak „Gen. Walter“ 
— przodujący statek naszej floty. 
„Mickiewicz“ . „Bałtyk“ i inne 
mają duże osiągnięcia zarówno w 
zakresie oszczędności bunkru, 
przedłużenia zdolności eksploats 
cyjnoj.

Nie kto inny tylko Pohl „der 
Chef des SS Wirtsehaft- Und Ver 
waltungshauptamtes" (szef admi­
nistracyjno-gospodarczy urzędu 
SS) w 1942 43 r. za postawienie 
do dyspozycji „tanich sil robo-

łenia zdolności ętaploan- « ^ K wypłacił sobie 1 milion
jak i zwiększenia pizewo „ „  \ L aA,m i* sweao ma-

zu masy loWarowej: lepszego wy 
korzystania ładowni. \

Ten nowy styl pracy, który 
przejawił się wśród naszych za­
łóg w roku ubiegłym jest wyni­
kiem wzmożonej pracy organiza­
cji partyjnej PMH,

Po V Plenum KC PZPR nasza 
organizacja partyjna zaczęła ży­
wiej interesować się zagadnienia­
mi produkcji Plan roku 1950 był I

V. * ■' ■
marek na urządzenie swego m a-; 
jątku. Milion marek wyciśnięty z 
krwi i potu więźniów!

I oto ten właśnie Pohl, kat mi­
lionów ludzi, uzyskał telegrafiez
ne błogosławieństwo Pkisa XIf.

W jakim celu uwalnia się od 
kary śmierci takich zbrodniarzy, 
w jakim celu papież udziela im
błogosławieństwa? ■

Odpowiedź jest prosta. Aby

czywiscie 
wydajnie.

Przecież to oni, fet» zcsjiół in 
yynicrńw i »erbników pierwszy 
na Wybrzeżu odpowiedział na 

pel metalowców z Pruszkowa i 
portowców gdyńskich, podejmą 
iije zobowiązanie pierwszomajo­
we.

Zobowiązania dotyczą wykona­
nia planów t,zw. dokumentacji 
technicznej szeregu poważnych 
zamierzeń budowlanych gcrspodar 
ki morskiej.

Przyśpieszenie oddania na budo 
j wę, czyli jak się tu mówi „prze­
kazania wykonawcom“ części ry- 

! sunków technicznych, stanowi 
I główne zobowiązanie licznych 
(działów. Między innymi działu 
konstrukcyjno-budowlanego 

Jeszcze przed świętami, gdy, 
tylko prasa doniosła o wezwaniu 

; załogi Pruszkowa do podejmowa- 
I nia zobowiązań pierwszomajo* 
iwych. gdy odbyła się pierwsza 
■ odprawu " w radzie zakładowej,
! tow. inż. Malczewski oraz pro- 
! jekianci i technicy odbyli naradę 
! w której wyniku postanowili wy 
; brać taką pracę, której wykona- 
\ nie da możność bezpośrBdniego 
¡przyśpieszenia robót na budowie, 
j Tow. Malczewski był jeszcze 
¡przed tym na miejscu, rozmawiał 
¡z robotnikami, zbadał wszystko 
Ina miejscu. — Przyśpieszenie bu- 
idowy obiektu, który robotnicy 
; zobowiązali się ukończyć na 22 
ilipcR zamiast na 31 grudn.a żule 
i ń.y od tego. w jakim terminie na- 
deślemy dokumentację teehnicz 

i na. fundamentów 
! Więc zobowiązali się: przyśpie 
szymy ukończenie dokumentacji 
technicznej fundamentów o 10 
dni.

Właśnie kiedy tow. RudakoW 
odłożył, po dniu pracy ołówek i z

kiewicz.
Inż. Cieślakiewicz jest bezpar­

tyjny. Pracując w swoim dział» 
bierze żywy udział w realizacji 
zobowiązań, rozumiejąc jakie ko­
rzyści dadzą one państwu.

— Weźmy taki przykład — e- 
powiada. — Zwrócił się do nas 
„Paged“ o sporządzenie instalacji 
kanalizacyjnej w porcie. W na­
szym harmonogramie tego m* 
było. Formalnie nie mieliśmy żad 
nego obowiązku przyjąć tego zle­
cenia. Ale było to W okresie po­
dejmowania zobowiązań — więc 
przyjęliśmy, w postaci jednego z 
naszych zobowiązań pierwszoma­
jowych. I.... — uśmiecha się — 
przed paru dniami robotnicy mo­
gli już przystąpić do budowy.

Mały, nie wiele, zdawałoby. się 
znaczący fakt — kończy inż. Cie­
ślakiewicz, — ale przecież 1 on 
przyczynia się do przyśpieszenia 
realizacji Planu Sześcioletniego, a 
w Czynie 1-majowym takich fak­
tów mamy w całej Polsce dzie­
siątki i setki tysięcy.

* * *
Większość pracowników Biura 

Projektów Budownictwa Mor­
skiego to młodzi inżynierowie, 
absolwenci Politechniki Gdań­
skiej. często także zaawansowani 
studenci.

■Inżynier Chrzan, inżynier Za­
lewski.... dziesiątki innych ofiar­
nie pracują nad zobowiązaniami. 
Wychowały ich już wyższe uczel­
nie Polski Ludowej. Nauczyły my 
śleć i pracować po nowemu.

Ale w zobowiązaniach biura u- 
czesiniczy również większość star 
szych inżynierów, ludzi którzy 
musieli dokonać u siebie przeło­
mu i przezwyciężyć dawne na­
wyki.

Weźmy jako przykład wypo­
wiedź inżyniera Tadeusza Szafran 
skiego, kierownika jednego z dzia 
iów. starszego już człowieka, któ­
ry tak naświetlił powody, dla któ 
rych on Sam i cały jego dział 
podjęli zobowiązanie pierwszo­
majowe:

— Podjęciem Czynu Pierwszo­
majowego dajemy wyraz naszej 
woli walki o Plan 6-letni. Reali­
zacja podjętych zobowiązań jest 
jeszcze jednym krokiem naprzód 
do celu, który nam przyświeca: 
żeby Polska stała się krajem przo 
dującej techniki i kultury, kra­
jem rozwiniętego przemysłu 1 do 
brze zorganizowanej gospodarki 
morskiej, krajem dobrobytu i 
szczęścia wszystkich obywateli — 
krajem socjalizmu.

Uważam, że w chwili, gdy n» 
Zachodzie imperialiści amerykań­
scy i neohltlerowcy coraz bezczel 
niej wysuwają żądania rewizjoni­
styczne. nasze zobowiązania pierw 
szomajowe mają poważne znacze­
nie jako jeden z argumentów 
przeciw tym zakusom podżegaczy 
wojennych, Jest to argument na­
szej pokoj iwej pracy — właśnie 
dla Ziem Zachodnich.

Ja osobiście całym sercem 
podjąłem zobowiązanie i całym 
sercem staram się. żeby mój dział 
je wykonał. W tej walce o Plan 
6-letni, czuję się co raz bardziej 
zwńązany z klasą robotniczą.

iouiozyi.ini <uuu n . « Wspólnie waL
westchnieniem ulg! powiedział. , . ...
„gotowe!“ -  zakończył się etap, J , k.

Wspólnie walczymy o to samo: o 
nu 6-letniego, o po

'
... .............. j j j j p j p i t

Już
KO

kilkakrotnie omawiany dyskuto przygotować nowa woj««.

22 ,iIłc-  Ig.-., odbę<2ie otwarcie całkowicie wykończone­
go « nilnÓweco emachu PDT skrzyżowaniu ulic Brackiej i Alei Ją-

N» zdjęciu: widok p -s e k «  « » T  ,,inskith "  (CAr,‘

„gotowe!“ -  zakończył się e t a p , . SZCÎ ,.le naszej 0jCZyzny“ 
walki o realizację zobowiązań ¥
pierwszomajowych działu kon
strukoyjno-budowlancgo.

Tegoroczne zobowiązania pierw 
szemajowe noszą w Biurze Pro­
jektów charakter masowy. 

Właściwie nasze biuro soroz

* * SIU*Czyn l-nrrawy Biura Projek­
tów potwierdza raz Jeszcze głębo­
ką słuszność słów tów. Bieruta 
na VI Plenum o procesie prze­
kształcania się naszego narodu w 
naród socjalistyczny,

gt. O,



G Ł O S  W Y B R Z E Ż A Nr. 97 (1375)S tr. 4

Suwalski chciał mieć mieszkanie
W Gdańskim Zjednoczeniu Bh sku. Komisja obejrzała budynek, kowi, żeby- złożył... podanie o 

downictwa Przemysłowego pra- pochwaliła inicjatywę robotnika, przydział mieszkania i czekał, 
cuje robotnik Jan Suwalski. Przy wydała orzeczenie o przydatności i Co można powiedzieć wobec ta- 
jechał do Gdańska z pow. staro- domku na remont i odesłała Su-j kiego sposobu załatwiania spra-
gardzkiego w roku 1949 i znalazł walskiego z papierkiem do Wy- 
zatrudnienie w przedsiębioi'stwie, działu Budownictwa Prezydium 
w którym do dziś pracuje. MRN w Gdańsku. I tam pochwa-

Pracuje dobrze, jest ceniony i 1 liii inicjatywę i wydali na du- 
wyróżniany. W Gdańsku jest tru żym arkuszu papieru pozwolenie 
dno jeszcze o mieszkanie. Suwał- n.a remont budynku, ważne dwa 
ski zostawił rodzinę na wsi. Wy- lata 0,1 daty doręczenia. Pozwo- 
najął maleńki pokoik na ul. Wy- lenie opatrzone podpisami i pie- 
ezóikowskiego nr 9 na Siedlcach częcią MRN, zostało wydane w 
i poszedł do pracy. Ale prowa- dniu 30 stycznia 1951 r. Uradowa- 
dzenie dwóch domów na dłuższą n/  Suwalski poprosił o pomoc 
metę okazało sie przy jego zarób- Przedsiębiorstwo, w którym pra- 
kach za trudnej Złożył podanie cuie. Dali mu trochę desek i in- 

■ o przydział mieszkania. Nie otrzy nyeh materiałów. Resztę dokupił, 
mał na razie. Rozumie to — bo Przyjechał teść robotnika i we 
przecież sam buduje, wie, ile dwóch, po pracy, zaczęli remont, 
trudu i pieniędzy trzeba, aby wy- Roboty w dniu 10 marca były 
budować dom. Ale niedaleko od. .już na ukończeniu. Pozostało je- 
pokoiku, który zajmował, znajdu-1 szcze pracy na cztery popołudnia, 
je się kolonia „Spójnia“ . A w te j! AIe tego dnia przyszło dwóch o- 
kolonii są ogrody i małe domki. I bywateli i powiedziało, że trzeba 
W jednym takim ogródku pod roboty przerwać, bo domek bę- 
nr 10 znalazł Suwalski domek pu- 1 dzie rozebrany, 
sty. Porzuciła go jakaś rodzina, | 12 marca rano domek przestał
która dostała lepsze mieszkanie.! istnieć, a o godzinie 15 przyszedł 

_  . . .  . ■ . i goniec z listem Zarządu Nierucho
. Ipomek był opuszczony, drzwi ¡mości Miejskich w Gdańsku L. 
i okna wyrwane podłoga kiepska, I dz. 1-136/216/50, podpisany przez 
ale ściany i sufit dobre. Trzeba j dyrektora W. Marciniaka, w któ- 
tylko wstawić drzwi i okna i mo | rym zawiadomiono Suwalskiego, 
zna zamieszkać. j że wydana poprzednio decyzja

Suwalski domek obejrzał. — j została cofnięta, budynek będzie 
Dobry. A przecież jeszcze można > rozebrany, a działka przeznaczo-
go poprawić, dać podwójne ścian 
ki i mieszkać do czasu przydziału

11 kwietnia w Sztuthofie
Sześć lat temu, dzięki szyb-

wy?
W Planie 6-letnim wyremontu­

jemy i. wybudujemy na terenie 
Wybrzeża ponad 150 tysięcy 
izb mieszkalnych. Już dziś kilka 
tysięcy domów zostało odbudo­
wanych lub postawionych od fun 
oamentów. Rząd nasz przydziela 
na ten cel miliardowe kredyty. 
Mieszkania te są budowane dla 
robotników i olbrzymia większość 
klasy robotniczej Wybrzeża bę­
dzie mieszkać w warunkach, odpo 
wiadających wszystkim wymo­
gom higieny i kultury. Ale na­
wet w roku 1955 jeszcze nie 
wszyscy robotnicy otrzymają ta 
kie mieszkania i dlatego trzeba, 
zwłaszcza w obecnym okresie, wy 
korzystywać wszystkie możli­
wości ulokowania robotników i 
ich rodzin przez remont domków, 
nadających się na mieszkania.

A teraz drug'a strona medalu. 
Robotnik chciał wyremonto­

wać obiekt, wprawdzie nie naj­
lepszy, ale doraźnie rozwiązują 
cy trudności. PomOgl; mti wszy 
scy. I urzędnicy w MRN i jego 
przedsiębiorstwo i związek za­
wodowy. A potem przyszedł bez 
duszny, tępy biurokrata -i znisz 
czył jego pracę, wykreślił jed­
nym pociągnięciem pióra miesz­
kanie z rejestru nieruchomości, i 
zniszczył dobro materialne — ro

_____ __ botnika i społeczne. A w dodatku
wateli, udał się do dyrektora!«siłował wytłumaczyć się: „Ta 
Marciniaka z przedstawicielem i kich domków nie trzeba remonto 
Zarządu Okręgowego Związku iwać- Lepiej przeznaczyć działkę 
Zawodowego Budowlanych tow.
Kępińskim i poprosił o wyjaśnie-

na została na ogród.
Jeszcze przed otrzymaniem te-

wygodnego mieszkania w kamie- j go „cennego“ papierka, Suwalski, 
niezkach staromiejskich. i zaniepokojony wizytą dwóch oby

Suwalski złożył podanie do Za­
rządu Nieruchomości w Gdań-

na ogród i zbudować altankę.“ 
Dobra jest altanka w ogrodzie, 

nie. Dyrektor przyjął obu intere- Ale najlepsza altanka nie zastąpi 
santów szybko, ale jego „wyjaś-i potrzebnego teraz domu mieszkał 
nienia“ nic nie wyjaśniły i robot nego, a domu już niema, 

kiemu uderzeniu radzieckich | nik nie dowiedział się jakie mo- Takich biurokratów' jak wspom 
czołówek pancernych na wojs— j *yw.y wpłynęły na decyzję zburzę iniany dyrektor trzeba bezlitoś- 
, .. , I nia budynku. Na zakończenie dy-1 nie, z całą bezwzględnością tę-
ka hitlerowskie odzyskali w o l-, rektor obłudnie poradził robotni-! pić. To są papierowi ludzie, dla
ność więźniowie obozu k o n c e n -_________________________________
tracyjnego w Sztuthofie. Rocz­
nicę swojego oswobodzenia ob- C z ^ l l  li fi 0 1* W Sil ct IO W V
chodzą oni wraz z milionami b . ! _ ^  ■ «* *’
więźniów politycznych, w dniu racjonalizatorów ZPGG w Nowym Porcie

Duże usprawnienie w pracy o- nik warsztatu elektrycznego ob.

których żywy człowiek nie ist­
nieje, jest poprostu elementem 
potrzebnym przy produkowaniu 
pozycji w kartotece, stwarza 
możliwości do. umieszczenia pod­
pisu na którymś z rzędu doku­
mencie. *

I dlatego Prezydium Miejskiej 
Rady Narodowej winno niezwło­
cznie wejrzeć w gospodarkę za­
rządu nieruchomości, zbadać opi 
sany wypadek, wyciągnąć konse 
kwencje.

Jest jeszcze jeden, nie mniej 
ważny element w tej sprawie. 
Przedstawiciel ORZZ wiedział 
o zamiarze _ zniszczenia domku, 
ograniczył się jednak tylko do a- 
systowania robotnikowi przy in 
terwencji. A przecież VI Plenum 
CRZZ uczy związki takiego stylu 
pracy, który ma zapewnić opie 
kę robotnikowi w jego sprawach 
bytowych, uczy walki do końca 
z przejawami bezduszności i biu 
rokratyzmu, uczy troski o dobro 
społeczne. Tego stylu pracy zwią 
zek nie przejawił w sprawie Su­
walskiego.

Nad sprawą Suwalskiego ORZZ 
nie może przejść do porządku 
dziennego.

J. WRZEŚNIEWSKI

Tlaku-i/ystka Regina «.«walczak była do niedawna robotnicą sezonową w 
PGR Wilanów. Gospodarstwo wysiało ją na 2-miesięczny kurs traktorzy­

stów i dzisiaj Kowalczuk stanęła juz do pracy w nowym zawodzie.
Na zdjęciu: Regina Kowalczuk i awansowany z traktorzysty na brygadzistą 
St. Wernio, który w ub. roku wykonał pian w 1811 proc i zaoszczędził 1809 

kg paliwa, przy traktorze „Zetor 29“  (Foto — AR)

Æ m oicfs c H o ś u jM a d lc a ie ń

Jak osiągnąć wysoką wydajność pracy dźwigu
I unikać uszkodzeń wagonów

Pracuję jako dźwigowy w por­
cie Wisłoujście, gdzie przełado­
wuję węgiel^z^. Jyagonów kole jo­

l i  kwietnia.
Wr imieniu społeczeństwa 

gdańskiego hołd poległym w 
Sztuthofie złoży 10-osobowa de-

raz obniżkę kosztów własnych w 
porcie przyniosą zgłoszone dla
uczczenia 1 Maja pomysły racjo 

legacja, w skład której wchodzą na];zatorskie pracowników ZPGG 
wdowy po zamordowanych oraz w Nowym Porcie, 
członkowie Zarządu Wojewódz-j z  rozpatrzonych już uspraw- 
kiego i Miejskiego Związku Bo- aień zasługuje na uwagę

Mieczysław Namięty wynalazł 
specjalną zasłonę na lampę do 
oświetlania nabrzeży, która u 
łatwi pracę kapitanom statków 
i pilotom.

| Złożone przez ob. Bidasa, Sto 
i sze-; la i Kuskiewicza 2 pomysły ra-

jowników o Wolność i Demok- rokie zastosowanie pomysł ob. cjonalizatorskie usprawnią dz
rację. Delegacja złoży wieniec Karola Rosę z taboru pływają- 
przy krematorium. Icego, który przyczyni się do u-

Ponadto w uroczystości tej sprawnienia pracy maszyny głów 
weźmie udział pluton Wojska nej na holowniku „Mirosław“. 
Polskiego oraz miejscowa lud- Ob. Piotr Mirynowski opraco 
ność. Przemówienie okoliczno- wał nowy typ. maski do spawa 
Ściowe wygłosi wiceprezes Żarz. nia. Zastosowanie tego pomysłu
Wojew. Zw. B. o W. i D. tow. w dużym stopniu ułatwi pracę
Barncarzewski. spawaczy, którzy będą mogli pra

W.R. cować obiema rękami. Pracow-

łanie sprzęgieł na motorówkach. 
Pomysły te, jako bardzo prak 
tyczne, będą zastosowane na 
innych jednostkach. Ob. Julian 
Hinc usprawnił pracę agregato 
ra na holowniku „Żbik“ .

Autorem pomysłu urządzenia 
zabezpieczającego spadanie gum 

kół taczek jest ob. Wojciech

SPOD SZLIFIERKI
„POSTARAJ SIE, A 
BĘDZIESZ MIAŁ“...
Robotnicy Nasycalni 

Letnieuio posługują się 
przy impregnacji i prze 
ładunku drzewa tzw. 
bosakami. Niestety od 
pewnego czasu nie moi­
mi korzystne z tych na­
rzędzi, gdy? zabrakło 
w zakładzie trzonków. 
Robotnicy zwracali się 
z tą sprawą do swego 
kierownictwa, lecz za 
każdym, razem odpo­
wiedź brzmiała: „posta­
rajcie się, a będziecie

Kalkulatorzy, pracując 
w terenie, muszą z ko­
nieczności posługiwać się 
miarami pamiętającymi 
czasy króla Ćwieczka, 
tj. łokciem i krokiem. 
Przyjmują oni, że ło­
kieć równa się ok. 0,5 
jn. zaś krok ok. 1 me­
tru. Z lego leż powodu 
można usłyszeć w Stocz 
ni niekiedy laką roz­
mowę: „Bronek, poz­
wól, abym zmierzył 
własnymi krokami,
przyznasz mi wtedy tro­
chę mniejszy czas na

nie wiedział. Szukając 
organizatorów zebrania, 
delegaci gruntownie 
zwiedzili całe Stare 
Miasto. Dowiedziano sit 
później, . że o zebraniu, 
był poinformowany tyl­
ko przewodniczący ra­
dy zakładowej, który 
zapomniał podzielić się 
tą wiadomością z resztą 
pracowników w przed­
siębiorstwie.

S. SAWICKI j

..BILETY OTRZYMA­
CIE W 1976 ROKU“ i

Ofiara. Poza tym opracował on 
wspólnie z ob. Kiszkowskim no­
wy sposób transportu drzewa w 
„Pagedzie“ z zastosowaniem ciąg 
nika do wózków. Wreszcie dzię­
ki pomysłowi ob. Aleksandra Ku 
śmierczyka znacznie usprawnio­
ny będzie załadunek soli.

Rozumiejąc doniosłe znaczenie 
usprawnień dla podniesienia wy 
dajności pracy, racjonalizatorzy 
ZPGG w Nowym Porcie wezwali 
do współzawodnictwa wszystkich 
racjonalizatorów portu i innych 
zakładów pracy.

Pierwszomajowy czyn racjo­
nalizatorów ZPGG w Nowym 

(Porcie, to poważny wkład w dzie 
ło wykonania Planu 6-letniego.

W. KIERZNOWSKI 
robotnik portowy

Tow. Radzikowski, dźwigowy 
Nowy Port — Wisłoujście

wyeh na statki. Dotychczas zwy­
ciężyłem w pięciu etapach współ­
zawodnictwa pracy, osiągając od 
150—250 proc. normy i ustanowi­
łem rekord przeładunku węgla — 
957 ton w ciągu zmiany. Jako 
dźwigowy pracuję już 10 lat i w 
ciągu tego czasu zdobyłem dużo 
doświadczenia zawodowego. Z do 
świadczenia tego korzystam w 
całej pełni obecnie, kiedy cały 
nasz naród walczy o przedtermi­
nowe wykonanie Planu 6-letnie­
go. Moje doświadczenie pozwala 
mi podnieść wydajność pracy, za­
pobiec awariom wagonów, a tym 
samym wnieść skromny wkład w 
realizację zadań, postawionych 
przez partię i rząd przed naszymi 
portami.

Dźwigowy może podnieść swoją 
wydajność pracy przez skrócenie 
do minimum cyklu obrotowego
dźwigu, tj. czasu potrzebnego na 
przeniesienie ładunku z wagonu 
na statek i na powrót do pozycji 
wyjściowej. Wśród większości 
dźwigowych zakorzeniło się mnie­
manie, że czasu tego nie da się 
już skrócić i dlatego, do zagad­
nienia skrócenia cyklu obrotowe 
go dźwigu nie przywiązuje się 
większej wagi. Moje doświadcze­

nia wykazały, że mniemanie to 
jest błędne. Porównując moje 
dzisiejsze wyniki z osiągnięciami 
sprzed kilku łat, muszę tw ier­
dzić, że udało mi. się skrócić cykl 
obrotu dźwigu dość poważnie. 
Dziś dzięki umiejętnemu ustawia 
niu dźwigu wykonuję obrót dwo­
ma ruchami, bez dodatkowych 
ruchów chwytakiem czy kabiną.

Podobnie przedstawia się spra­
wa z wyładunkiem węgla z wa­
gonów. Dawniej zarzucałem chwy 
tak byle gdzie i przez to traciłem 
dużo czasu na wybieranie resztek 
węgła z dna wagonu kolejowego. 
Obecnie pracuję według wypróbo 
wanej przeze mnie metody i jak 
się okazuje, uzyskuję o wiele 
lepsze wyniki. Pierwszy (a cza­
sem i drugi) chwytak biorę zaw­
sze przy drzwiach wagonu, póź­
niej wybieram aż do samego dna 
połowę ładunku od strony dźwi­
gu, a później dopiero pozostałą 
część. Unikam przez to zgarnia­
nia dużych ilości węgla z dna 
wagonu, co jest bardzo żmudne.

Osiągam również poważne 
zmniejszenie ilości uszkodzeń wa 
gonów. Zapobiec awarii wagonów 
przy wyładunku węgla nie jest 
trudne. Zależy to w dużej mierze 
od sposobu pracy dźwigowego. 
Nie należy np. zarzucać chwyta­
ka na środek wagonu, gdyż w 
chwili zamykania szczęk znajdu­
jący się po obu stronach węgieł

ciśnie na ściany wagonu, powo­
dując pękanie desek. Uszkodze­
nia takiego można łatwo uniknąć 
przez opuszczenie chwytaka tuż 
przy ścianie wagonu. Nie należy 
również zamykać szczęk chwyta­
ka natychmiast, lecz dopiero po 
lekkim podniesieniu ładunku.

Najbardziej wrażliwe na uszko 
dzenia są wagony z drewnianymi 
drzwiami. Jednak i tutaj awa­
riom można łatwo zapobiec przez 
umiejętne wybieranie węgla. Dla­
tego też pierwsze chwytaki nale­
ży tu zarzucać nie przy drzwiaeh 
lecz przy ścianie szczytowej (dwa 
razy), a później wziąć pół chwy­
taka na wysokości połowy drzwi, 
ściągnąć ładunek aż do żelaznego 
słupka przy ścianie i tutaj dopie­
ro zamknąć szczęki.

Dużą rolę w podniesieniu wy­
dajności pracy odgrywa stała kon 
serwacja dźwigu, przejęcie urzą­
dzenia pod socjalistyczną opieką. 
Codzienny przegląd dźwigu i na­
tychmiastowe usuwanie najmniej 
szych nawet usterek zapobiegają 
powstawaniu większych uszko­
dzeń i przestojów.

RYSZARD RADZIKOWSKI
dźwigowy portu Wisłoujście.

Każdy aktymta fiartyjny i związkowy
czy ta  fiism o

U  trtO ałypokój,
o  d em okracją  lu d o w ą !

W  P O R T A C H  I N A  M O R Z U
mieli“. Te dobre rady 
nie wpłynęły dotychczas 
na poprawę warunków 
pracy. Chyba, że od­
będzie się zbiorowa 
wycieczka do lasu po 
trzonki, które stoją 
ieszcze „na pniu“.

J. DĘBICKI
„NOWOCZESNE“ 

MIARY — ŁOKIEĆ 
i KROK

Opera „Straszny
B. MASZTALARZ Dwór“ budzi olbrzymie 

zainteresowanie i nic 
dziwnego, że trudno jest 
indywidualnie nabyć bi­
lety na przed stawieni e. 
Robotnicy SPRB w So­
pocie, chcąc kupić bile­
ty na przedstawienie 
zwrócili się o pomoc 

, » » • do Wydziału Kultury ibrame produkcyjne Q gdańskiej
łnat W  yir.inrlrn 7. t.vm. ■_

JAK NIE NALEŻY 
ORGANIZOWAĆ 

ZEBRAŃ
Przed kilku dniami 

w Zakładach Produkcji 
Pomocniczej w Gdań­
sku, miało się odbyć ze-

W związku z tym
zakładowa współ- . , . . . .  ¡
Z kierownictwem B“fc odpowiedz ze przy.

ORZZ. Otrzymali jed-logi. 
rada

Pracownicy technicz-1 nie * » » » - - » •  tak • jak ohecn;e
ni Stoczni Pomocnej zwróciła sie do Zwiąż , , 
nie otrzymują od dłuż- ¡¿u Zawodowego Budów _  mogą 1
szego czasu tzw. met- lanych, z prośbą o przy 
rowek, czyli ścisłych słanie przedstawicieli, 
miar technicznych. U-' Przedstawiciele przyszli, 
trudnią to szczególnie lecz... nikt w przed- 
pracę przy kalktdącji. siębiorstwie » zebranie,

na bilety... dopiero za 
25 lat. Robotnicy SPRB 
chcą jednak otrzymać 
bilety trochę wcześniej.

L. MILCARZ

ARKA 133 PRZODUJE
Młodzieżowy kuter 

Arka 113 zajął w o- 
statnich dniach pierw­
sze miejsce w wynikach j 
połowów spośród ku­
trów PPK Arka.

Załoga tego kutra, 
która objęła socjalistycz 
ną opiekę nad maszyną 
i urządzeniami pokłado 

wymi wykonuje remon­
ty we własnym zakre­
sie w czasie rejsów, 
lub postoju w porcie. 
W ten sposób wykorzy­
stano na połowy wiele 
czasu zaoszczędzonego 
na postojach remonto­
wych.

W ub. niedzielę ku­
ter Arka 113 wyruszył 
z własnej inicjatywy

na połowy i osiągnął 62 godz. 45 min. dozwo
wspaniały wynik — 6 lonego czasu.

Niewykorzystane maszyny dziewiarskie
Spółdzielnia pracy przemysłu ! dzieło“ w Gdyni, ma poważne tru 

ludowego i artystycznego „Ręko dności z uruchomieniem działu
dziewiarskiego. Główną przeszko 
dą jest brak odpowiednich ma­
szyn.

Tymczasem 18 nadających się 
do użytku maszyn dziewiarskich

ton ryby. Inicjatywa za 
logi Arka 113 powin­
na być podjęta przez 
wszystkie załogi przed­
siębiorstwa Wykorzy­
stanie rezerwy w po­
staci niedziel to przy­
spieszenie wykonania 
planu.

CORAZ SZYBCIEJ 
PRZEBIEGA ZAŁA­

DUNEK STATKÓW
W tych cniach robot­

nicy ZPGG odcinka II 
i III w Gćyni rozłado­
wali systemem szybko­
ściowym statek ..Hel“ . 
1301 tonę ładunku i 
82 tony bulkru załado­
wano w ciągu 6 godzin 
15 min. «oszczędzając

Po odprawie s/s 
,.Hel“ robotnicy odcin­
ka III załadowali dodat 
kowo szwedzki statek 
„Frode“.

W czasie załadunku i 
rozładunku obydwu 
statków wyróżnił się 
brygadzista odcinka III 
ob. Lowenau oraz try- 
merzy Szlezinger, Peta, 
Dopka. Silny, Rzepka, 
dźwigowi Filipiak, Ku­
raś, Gorlik ’i obsługa 
techniczna taśmowca.
USPRAWNIENIA RO­
BOTNIKÓW PORTO­

WYCH
Robotnik ZFGG Lud­

wik Kajdaniak zastoso­

wał przy dźwigach prze 
ładunkowych t.zw ryn- , 
ny które odprowadzają j znajduje się w magazynach gdyń 
zużyty smar z silnika1 skieg-o PKS. Przekazanie tych, 
do szyny, na której o- | przez nikogo nie używanych, ma 
braca się wieża dźwigu. 1
W ten sposób przy 
mniejszym zużyciu sma­
rów, praca dźwigów zo­
stała usprawniona.

Robotnicy ZPGG por 
tu węglowego w Wi.sk>- 
ujściu ob. ob. Nagórka 
i Korzeniewski uspraw­
nili smarowanie silnika 
dźwigowego od strony 
tarcz sprzęgłowych bez 
demontażu silnika i 
tarczy.

Wymienieni racjonali­
zatorzy otrzymali pre- j 
m;e pieniężne. j

szyn spółdzielni pozwoliłoby na 
znaczne zwiększenie produkcji i 
zatrudnienie większej liczby ro­
botników.

Niestety, dotychczasowe sta­
rania spółdzielni w tym kierun 
ku nie odniosły skutku.

Dia ułatwienia pracy spółdziel 
ni „Rękodzieło“ i należytego wy­
korzystania maszyn sprawa ta po 
winna być jak najszybciej załat 
wioną. Robotnicy czekają na 
decyzję.

K. STACHOWIAK 
robotnik spółdzielni



Str. S
G Ł O S  f Y B K Z E Z A

LIGA M O R S K A  N A  N O W YM  E T A P IE
I walny zjazd delegatów Okręgu Gdańskiegc

«« .tok i,, jako o k ,„  n«dmorski CM ggT,
> '» " »  b . „  .,i«i Morskiej .  o . .« « » ,  krój«. ' * “ « « »  . “ , l i  l U » i f  k r.-
0’»rRdv pierwszego po kongresie zjednoczeniowym zjazdu delt-1 t>m UeU^at kpi. . „«Morkę 
*«tów naszego okręgu, który jak Już donosiliby odbył się 8 ¡oddział « b w ? £
le tn ia  1951 r. w Gdyni, m a» doniosłe znaczenie dla dnteWKOj^ścl sźcze
rozwoju całej organizacji. . . . . .

..̂ gra Morska w ciągu ub. rokuinb. o ok. 4.000 i sięga obecnie po t263a)R . .. —«nu poważni), przebudowę. Z ¡nad 27.000 osób.
■’ku organizacji propagandowej | Poważne sukcesy 
^kształciła "się w organizację 
saiizUjącą konkretne zadania —
"“»«ozenie siły obronnej i gospo-

,®*ej naszego kraju.
tia 
■ii s

łożone na zjeździe sprawozda 
stępującego 'zarządu ukazu- 

l'. szereg pozytywnych osiągnięć 
"’ki na naszym terenie. Okręg 
fański składa się z 12 oddziałów 
/ • liczących razem 283 kola. w 
1?» 107 kół szkolnych. Ogólna 

członków wzrosła w roku

Gdzież liceum Rolniczego
11 i ‘ u l o i f i n o c h
NjęU zobowiązanie l-inajowe

Młodzież ZMP-owska 
"•olniczego w Połoninach, pow. 
i Maski, podjęła dla uczczenia 
i  Maja liczne zobowiązania. 
y- in. postanowiono podnieść po 
*}0th ,v nauczaniu języka rosyj- 
■kiego w szkole oraz zapoznać 
yi^dzież z życiorysami polskich

akcji szkoleniowej. W okresie 
sprawozdawczym zorganizowano 
wiele kursów szkolenia teoretycz­
nego i praktycznego o różnych 
poziomach. Najbardziej zaawan­
sowani słuchacze kursów odby­
wali rejsy szkoleniowe na z/s 
„Młoda Gwardia“ . Obecnie czyn­
nych jest 5 kursów modelarstwa 
szkutniczego. .

W pracy szczególnie, wyróżnia 
się oddział w Sopocie, który We 
własnym zakresie wyremontował 
ośrodek i prowadzi w nim 5 kur­
sów o różnym poziomie. Dużo ak 
żywności wykazuje oddział w Sta 
róg«idzie, który rozwinął szeroką 

i akcję propagandową, założył m. 
lin. 5 kół gminnych i utworzyłyo- 

Liceum środek sportów wodnych, który 
wykonuje już we własnym zakre ­
sie kajaki i jolki.

Wielkie Znaczenie dla dalszego 
rozwoju organizacji ma uaktyw­
nienie zrzeszonej w Lidze mło­
dzieży. Świadczy o tym przykład 
Kwidzyna. ZMP-owcy Kwidzyna

ju z życiem codziennym mnryna 
rzy i ich wkładem w umocnienie 
zdobyczy mas pracujących, w wal 

| góinie wśród młodzieży. kę o pokój. Ważnym zadaniem
-  W pracy poszczególnych oddział jest postanowienie o popieraniu 

łów istnieje jednak duża różnica ¡inicjatywy tworzenia dorobku Ute, 
uzyskano w ozionu, -pak np. obok mającego¡rackiego. artystycznego oraz

Ä t T S  i°so? : " S i
«Kl f A lt): pierwsze koło Ligi Morskiej.

1 ’ i Obecnie oddział kwidzyński liczy
i już 12 kół, zrzeszających przc- 
j szło 400 członków. Młodzieżowcy 
'Kwidzyna zobowiązali się ponad- 
¡to zorganizować dodatkowo 10 kół 
'¡Ligi Morskiej oraz przygotować 
¡wszystkich członków Ligi Mor­
skiej do zdobycia oznaki SPO.
„Musimy szerzej oprzeć się na 
młodzieży — mówił delegat Kwi­
dzyna na zjazd ob. Orkiszewski «— 
jest w niej olbrzymi entuzjazm do 
pracy w portach i na morza, jest 
w niej głębokie umiłowanie mo­
na**.

L, M. jest 
popularyza-

Więcej łroski
5 jakość obiadów
to stołów kach G SS

Jak informują nasze korespoh 
,®«tki ob. ob. Maria Pawlak i 
'^ona Zaniewska kierownictwo 
ał°łówki Nr 37 GSS nie wyka­
pie dostatecznej troski o świe­
c e  produktów żywnościowych, 
których przyrządza się potrawy. ««.„ .

Trzeba, aby komisja sanitarna Głównym zadaniem 
1 kierownictwo GSS zbadał*» wa j -^ ja  szkoleniowa i , 
hinki higieniczne w tej gospodzie. I cja zagadnień gospodarki

poważne osiągnięcia Starogardu, 
sąsiedni oddział Ligi Morskiej w 
Tczewie nie przejawia żadnej ży­
wotności. Ze sprzętu korzysta je­
dynie szczupła garstka wybra­
nych. Szkolenia nie ma wcaie. 
Sprzęt na okres zimowy nie zo­
stał należycie zabezp'eczony i nie 
jest remontowany. Młodzież, kto- 

<ra samorzutnie zgłosiła się do po i 
' mocy została odprawiona przez, 
sekretarza oddziału ob. Szwar-1 
czyńskiego z niczym.

Zarząd okręgowy zbyt późnej 
zareagował na niewłaściwe meto 
dy pracy zarządu oddziału i do­
piero przed dwoma tygodniami 
dokonano w Tczewie wyboru no­
wego zarządu.

W wyniku analizy dotychczaso­
wej pracy organizacji opracowa­
no wytyczne pracy na nowy 
okres.

M. in. postanowiono: u maso wić 
teoretyczne i praktyczne szkole­
nie w zakresie sportowo-wodnym, 
zaznajamiać społeczeństwo, a 
szczególnie młodzież, z. wszystki­
mi zagadnieniami polityki, han­
dlu, gospodarki i techniki mor 
sklej , oraz zwiększyć prace nad 
przygotowaniem kadr pracowni­
ków dla gospodarki morskiej.

W nowym okresie pracy

Idioystyki morskiej.
Poza tym członkowie Ligi Mor­

skiej będą szerzyć w społeczeń­
stwie zrozumienie dla idei wyzwo 
leńczej narodów kolonialnych 
oraz włączą się do czynnej walki 
o pokój. W*)

»ryza*, mm«»- K? K t '
SgSć L ^ u g oM  net trny Tmll tramwajowej nr » oraz przeprow.- ułoi>c na nrag rtoda,,k„w<. wiele napraw.

Na zajęciu: robotnicy WPKGG realizują swoje zobowiązania.

Młodzież szkolna walczy o pokój
Zaledwie przebrzmiał dzwonek, j Nie pomogło tłumaczmiieucz- 

7wiastu1acv przerwę po lekcji, niów IXa. że w szafie leży jedna)wiliśmy sonie wzajeu.«. o
korytarz Państwowej Szkoły Ogól z poprzednich gazetek, P°św^ _ ! ^ e /k l a s i ^ n a  drugi rok. Jest noksztalcącej Nr 7 w Orunii wy- na całkowicie Światowemu K on-! samej klasie «migi
pełniła roześmiana młodzież. Je- geesowi Obrońców' Pokoju 
dne tylko drzwi — klasy lXa -  Warszawie, ani to, ze ściany kla- 
pozostały zamknięte. sy udekorowane są hasłanti, w >

-------------------- ------  wającymi młodzież do piacy w*W klasie tej od godziny toczy­
ła się żywa dyskusja. Nie prze­
rwał jej dzwonek, ani ruch na 
korytarzu. Tematem dyskusji by 
ła sprawa udziału młodzieży w 
walce o pokój.

Sprawa zaczęła się od tego, że 
Szkolny Komitet Obrońców Po­
koju ostro skrytykował ostatnią 
gazetkę ścienną klasy IXa. W ga­
zetce tej bowiem — chociaż była 

vt nuwym Liga starannie wykonana, nie było ani
Morska szerzej będzie popularyzo słowa o  pokoju.

mor-

Malborska Spółdzielnia Spożywców
Walczy o obniżkę kosztów własnych

W odpowiedzi na apel krakow-. towarowego mają być «mniejszo** oapowieuzii na
ł¥eg0 MHD pracownicy Malbor 
*ki©j Spółdzielni Spożywców po­
g łow ili przystąpić do współza­
wodnictwa o obniżkę kosztów wla 
*hych. W ciągu br. koszty obrotu

ne w stosunku do kosztów roku 
ubiegłego o 16 proc., co przynie­
sie ponad 140,000 żł oszczędności.

Dla realizacji swego zobowiążą 
nia pracownicy spółdzielni żarnie 
rzają drogą podniesienia kwalifi­

kacji zawodowych zwiększyć o 5 
| proc. wydajność pracy, usprawnić 
transport, a w szczególności wy

Czyn Pierwszomajowy lekarzy DOKP
Pracownicy służby zdrowia DOK1P zobowiązali « ? » « « » «  

święto mas pracujących — 1 Maja wyjazdami ekip lekarskich na
wieś.

Realizując to zobowiązanie w ub. niedzielę ekipa lekarska 
DOKP wyjechała do miejscowości Mikołajki w pow. malborskim. 
W skład ekipy wchodziło 4 lekarzy specjalistów, jeden  dentysta 
oraz 5 pielęgniarek. Kierownikiem ekipy był tow. dr KAZlMiki;/, 
OTTO. . ,

W ciągu dnia lekarze ekipy zbadali i udzielili doraźnej po­
mocy ponad 40 osobom. Następne wyjazdy ekipy w teren odbędą 
się w dniach 15 i 22 kwietnia.

imię pokoju. Komitet stanął na 
stanowisku, że walka o pokój jest 
najważniejszym zadaniem wszyst 
kich ludzi — a więc i młodzieży. 
Dlatego też w gazetkach ścien­
nych, odzwierciedlających zainte­
resowania młodzieży szkolnej, tak 
doniosłe zagadnienie musi znaleźć 
pełne odbicie.

Uczniowie IXa postanowili nie­
zwłocznie uzupełnić gazetkę w 
myśl wskazań komitetu. Rozmo­
wy na ten temat toczyły się już 
od rana, milkły na lekcjach, lecz 
ożywały na nowo podczas każdej 
przemy.

I to też praca dla pokoju.
* * *

Ożywiona dyskusja trwał» 
dość długo. Z wszystkich wypo­
wiedzi przebijała poważna trosk» 
0  postępy w nauce; o to, by nikt 
nie pozostał na drugi rok, by 
wszyscy uczniowie brali udział w 
pracy społecznej. Wszystkie _ te 
sprawy postanowiono poruszyć w 
gazetce ściennej, w  rubryce „mło­
dzież walczy o pokój“.

(W. R.ł

Hleudane oszustwo
* f B G k u t « a s n ś a

W Pelplinie, pow. tczewski, za j eliminować przestoje i puste prze 
Mieszku je ob' Nadolny, dawny I biegi wozów, dokładnie planować 
’daściciel sklepu, który posiada 
>>.y krowy i inny żywy inwen- 
kttz. Nadolny przyzwyczajony
4o wyzysku nic wyzbył się 
jeszcze chęci spekulowania, o 
czym świadczy następujący
fakt::

Dowiedziawszy się, że ob. 
Szczodrowska z majątku PGR, 
kaciejewo pragnie nabyć kro­
wę Nadolny zaproponował jej 
kupno jednej ze swoich krów. 
Wyznaczył przy tym wyższą ce­
nę, twierdząc, że krowa ocieli

załadunki i wyładunki oraz ściś­
le kontrolować wykorzystanie 
środków transportowych. Wyko­
nanie zobowiązania umożliwi po­
za tym zmniejszenie manka towa 
rowego w sklepach, magazynach 
i. transporcie, przyśpieszenie o- 
biegu środków obrotowych, wpro 
wadzenie oszczędnej i racjonalnej

W  6 rocznicą wyzwolenia
obozóiu koncentracyjnych

Ludność wszystkich rniast Wy-¡jęta, uczestnicy wiecui długo mani 
brzeża uroczyście obchodzi 6 rocz testowali na
nieę wyzwolenia więźniów politycz wej,Prezydenta Kł Bolesława B e 
n y l  z hitlerowskich obozów kon- ruta i na cześć Zw.ązku Radzieckie 
centracyjnych. j Przodującego kraju »  walce

W dniu 7 bm. w Sopocie odbyła | o pokoj.
się z tej okazji wielka manifesta-; -------—--------------------------- -
cja społeczeństwa. W capstrzyku, 
którv, przeszedł ulicami miasta, aj 
następnie w wiecu zorganizowa­
nym w Wyższej Szkole Handlu 
Morskie;, wzięło udział ■'«mad 
tysiąc osób.

Referat okolicznościowy na wie­
cu wygłosił były więzień Oświę­
cimia ob. Kowalewski. Podkreś­
lił on aktywny udział byłych wię- wo 
źniów politycznych i uczestników ku tym ()dbyî0 
ruchu oporu w walce o pokoj. Mo i 
wa mówcy były często przerywa 
ne owacjami

— Przede wszystkim podkreś­
liłabym w gazetce — mówiła 
Irenka Falkin —> że my najlepiej 
będziemy walczyć o pokój pilnie 
się ucząc. Musimy zachęcić kole­
gów' do przestrzegania szkolnej 
dyscypliny, codziennego odrabia­
nia lekcji.

— Masz rację. Irenko — wtrą­
ciła Teresa Mielcarek — ale uwa 
żam, że nie można pominąć mil­
czeniem i naszych niektórych 
sukcesów. Nasi rodzice walczą o 
pokój, budując nowe szkoły 1 do 
my, produkując coraz więcej to­
warów. A my staramy się w inny 
sposób przyczynić się do wyko­
nania zadań Planu 6-letniego. 
Zgodnie z nowym postanowie­
niem, oszczędzamy sprzęt szkolny 
i pomoce naukowe. Szanujemy 
książki, aby mogły służyć naszym 
młodym kolegom i koleżankom.

— Ja napiszę o tym, jak poma­
gamy naszym kolegom —  oświad

TEATR WIELKI W GDAŃSKU -
godz. 19 -  opera „Straszny^DWor 

TEATR DRAM ATYCZNY W GDYNI -
godz. 18 — premiera „Pieją ko­
guty“ -

TEATR KAM ERALNY W  SOPOCIE -  
nieczynny.

Veatry

Kinu

Ośrodek Maszynowy w Ostaszewie
fiftc*I«fcf#e o f l lo g i

Ośrodek Maszynowy w Osta-ido miejscowej spółdzielni. Kie. 
s ze Wie Gdańskim wystąpił ostał-1 równikiem zespołu uprawowego 
nio z  pożyteczną inicjatywą u -  został wybrany ob. B o ja r s k i , a 
tworzenia zespołu uprawowego je g o  za stęp cą  ob. K o w a ls k i, 
dia likwidacji odłogów. W związ- Pracownicy ostaszewskiego

Gdańsk Nowy Port — Marynarz —
„Brunatna pajęczyna‘% w goajf 
18 1 20. . .-  

Gdańsk * wracwcz — Priyjafcn — 
„Wtlcie doły“ , seanse w godi 
n .30 i 20, w Święta — 14.30, 17 i 
19.30.Gdańsk-WnŁe#Jicx — Bajka — ,,Prze­
kształcenie przyrody“* w goda. i6 
18 1 20.

Gdańsk -  Wraewc* — 3KMP-owiec ~-
„Ucleczka z  niewoU1*. w godx. 16, 
18 i 20,

Gditńsk-Oliwa — Polonia „Cz& -
wony rumak", w godz. 16. 18 i û. 

Sopot — Polonia — „Warszawska pre­
miera", godz. 16, 18 i 20.

Gdynia — Atlantic — „Statek Dei- 
*bent‘\ w godz. 15.30, 17.30 t 19-SO. 

Gdynia ~  Goplana — „Baryteczka-, 
seanse w godz. 10, 18 1 20.

Gdynia — Warszawa — „Cztery ser­
ca“ . *iim produkcji radzieckiej- 
wf godz. 16, 18 i 20. 

Gdynia-Grabówek — Fala — remom 
Gdynia -  Chylonia — Promień -  

„Rada bogów“, w godz- 18 > i#

Radio

gospodarki materiałami (jak pa- ....................  . ,f  1 . , . . .  | nv pokoju i chorążego obozu po-
liwo, druki, papier), oraz obni .j ! koju Generalissimusa J. Stalina, 
koszty w dziale zbiorowego *y-j p0 odczytanej przez b. więźnia 
wienia S Stutthofu ob. Arenda rezolucji,

M, KOŻM UK.1 która została entuzjastycznie przy

Po przyprowadzeniu nabytej i Szybciej wsiadajmy do tramwaju

ska "przekonała się jednak, że Apel zatogi WPXGG do pasażerów

się pod prze­
wodnictwem kierownika ośrodka 

cześć ruchu obro-1 tow. iwana zebranie wszystkich 
pracowników, którzy po przeana­
lizowaniu swoich możliwości p o - ; 
stanowili uprawić własnymi si-! 

. łami 5 ha ziemi. Obszar ten zo- j 
stanie zasiany jęczmieniem (1 ha), 

j owsem (3 ha) i mieszanką (1 ha).
* przy czym przyszłe plony będą, w 
ramach kontraktacji przekazane

SOM wezwali do współzawod­
nictwa wszystkich pracowników 
spółdzielczych ośrodków maszy­
nowych pow*. gdańskiego do jak 
najezjmniejszego udziału w Likwi 
daeji ręsztek odłogów.

(Mar.)

W wa nie jest cielna i w do 
'latku choruje. Spekulantem prag­
nącym oszukać robotnicę 
''pięły się władze.

F. IWAŃSKI

Załoga Wojewódzkiego Przed-, W ostatnich dwnch tygodniach 
; fuębiorstwa Komunikacyjnego WPKGG wprow«idz.ło do ruch« 

vohl*> Gdańsk-Gdynia czyni usilne stu- kdkanaś. ie od ra to w a n y ch  wo­
rania o dalsze usprawnienie ko- zow tramwajowych. *
munił-si p niioiskiei t<‘. P^ez skasowanie niektó­

rych zbędnych przystanków, zwię

PROGRAM ROZGŁOŚNI GDAŃSKIEJ 
.w środę, U kwietnia br.

r,.03 — Sygnał czasu. 5.05 — Wiado­
mości poranne. S.1C — Audycja di* 
wsi. 0-20 — Koncert dla świata pracy 
5.59 — Stan pogody. 6.00 — Wiadomo­
ści poranne. 6.05 — Gi mnasiyka. 6.̂
-  Koncert (Budapeszt). &■« — K o ­
m u , unia. '¡.00 - -  Dziennik porann; ■I f  is 1 Chwila muzyki. 7.20 -  Wszech 

' mca Radłowa. 7.40 -  Muzyka. 7.55 - -  
j Wiadomości poranne, 11^0 — „gick 
, mają kobiety"- 11.57 - -  Sygnał czasu- 

-  Dziennik południowy. 12.15 - -  
-  Organy kinowe. 12-30 — Audycja 
dla wsi. 12.45 -  Na swojską nutę.
i*., *,j _Program dnia, iś.30 — Kon-
,irt dla szkół. 14.00 — Muzyka tanecz 
,,a i4.ni — Wszechnica Radiowa. 14.30 
, , ' auc o;a szkolna. 14.50 -  Koncert.
¡5 30 “  Audycja dla świetlic dzlecię- 
eycn 15.30 — Uieśni wiosenne. 16.10 
... polska pieśń masowa. 16.15 - -P r z e  
ąlad prasy Utcrackiej 17.00 — Wiado­
mości popołudniowe. 17.05 — Poga­
danka sportowa. 17.15 — stylizowani 
.iOlika muzyka ludowa. 17.40 — ŁehC)« 
języka rosyjskiego. 17.55 — Błantci 
_. smutne wierzby. 18-40 — EeP°£.ta 13.00 — Wszechnica Radłowa. 19.10 — 
Orkiestra rozgłośni łódzkiej. 20.00 
Dziennik wieczorny. *0.4» — 
kulturalne“  — montaż. 31-30 — Mu 
źrka t aktualności. 22.00 - / •  W « » '  
cień o  Czer*nys?.ewskim‘ • 22.20 -
Muzyka mieszana. 23.00 ~ 
wiadomołei. 23.55 — Program na dzień 
następny «03 -  Hymn i koniec au­
dycji.

PROGRAM LOKALNY
,.00 ... CłdŁńsk wita słuchaczy — 

ip chwila muzyki. 5.55 — Komunikat 
: imkM dla rybaków. 6.50 — Zapowiedz, 
i programu lokalnego. 6.53 Komun.- 
i kąty miejscowe i mpzyka. 8.001 -  
| przerwa do godz. 11 45. 11.43 ■— Ko- 
j ¡iłunikaty miejscowe. 13.15 — Muzyka

“717« r ' , A  lllinuill tB  WOI RUBII«m v i  i ] z {Ryt. I«ao -  Audycja dla młodzieży

fltęjiBdica.Bu, jak w . na odcinkû  pnum  Mliii ..hei? Wa* * fiagłych snMUOi
’K ttS ć S t& S S Z S ;, w d n i»,, ,0 i u »m. Pogotowie Ratunkowe S S s “ ^
stkich pasażerów, a ' szczególnie! do Gdyni na premierowe przed- f v C f i  czwórka radiowa Krystyna Chudowoi
do młodzieży, aby nie blokowała J stawienia sztuki „Pieją koguty 0(lań6k . wrzeszcz*, ul. Orunwatdz- fpi-Joce**3̂ iTaro  ̂Baryłs ^^akomr- 
wejść, szybko zajmowała miejsca chłopi z powiatów: morskiego, ka 2 -  te!. 410-00. ! « 50̂  informacje ^ia rybaków zc
wewnątrz WOZÓW i nie przeciąża-1 kościerskiego, lęborskiego i kar- pogotowie . dziecięce, specjalistyczni, szczecina do Gdańska. 19.55 -  infor- 

n,.prh.n- ta ich' i tuskiego Bilety wśród chłopów czynne 4* ul 1 macje PIHM dla rybaków 0.03 — K°-
- .... V-.........  » , . - dnie I Ponioc pasażerów umożliwi wy- rozprowadzili członkowie robot- j Sopo”  uh ŝtaiina 778. tei. \z-m. munikat pihm dla rybaków.

J . ema vr*e“ 7 . ifiAtv r,n*k,oavl Drze godny przejazd tramwajami wszy, niczych ekip łączności m iasta  ze Grunwaldzka 2, tel. 42-44«, Polskie Radio tastizega «obie praw»
A «  ziifcm : milicjant prowadzi za rtkę przechodni który przekroczył ^ ie głk a ń c o m  (¡d u ń sk a , |w ( ią , i  R H » 1 *****  p rog ra m *

Nowa spółdzielnia
wielobranżowa 
i e  ł » « i c i e r / i # f i i e

rych zhęanycn przy.uu...-*., -  .y, Zorganizowaną niedawno Po-
k,zono częstotliwość wozów na Po, Kościerzynie;

;“’S S X S '^cji jak pisze nasz korespondent i wielobranżową. Spoidle nia t„ 
ob. Henryk Pietrzak mogą spowo- gu^cach, ' Wielu

lni Wchodzenie JJ  g j S  : , W ,  r , ^ i o o n , , o  ,

. S i t i t b a  s s s s s a s z "
:„ą  niepotrzebnych postojów Wo- wości Skarszewo. irk). jjv„ zdjęcia: nowy kmk .¿Ruchu" przy

* - • 1 **** ***----------- 1 ul. Elbląskiej.
I wości Skarszewo. ftk)*

zów. Przynosi to szczególnie dużą : , , .
. Ä Ä &  t ü Ä ! i »  ze wsi gdańskie)

funkcjonariusze M O. uczą mieszkańców trójmiasta prawidłowego
dzenia przez jezdnię.
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F a b r y k a  b e z  z a ł o g i
i m

Mechanicy pierwszej połowy 
naszego stulecia przeżywali nie 
iada „triumfy“ . Z rąk ich wycho 
riził coraz to nowy „robot“ — 
mechanizm, wykonujący automa 
tycznie tę czy inną czynność 
normalnie spełnianą, przez czło­
wieka. A więc jeden taki robot 
ezyścił buty, inny, otwierał drzwi 
do wielkiego magazynu, jeszcze 
inny liczył, pisał na maszynie. 
Ostatnie słowo techniki...

Czy naprawdę ostatnie? Gdy 
sięgniemy do ksiąg Herona Star­
szego Aleksandryjskiego, pisa­
nych w pierwszym wieku naszej 
ery, znajdziemy tam opisy po­
nad stu „androidów“ — sztucz­
nych, mechanicznych łudzi. W 
średniowieczu nad „robotami“ 
pracowali Leonardo da Vinci, Dû 
rer, Galileusz. A więc idea sztru 
eznego człowieka nie była bynaj 
mniej nowa.

Na „robota“ zwrócił oczy ku 
pitalizm, kiedy poczęły go wstrzą 
sać pierwsze dreszcze śmiertel­
nej choroby — kryzysy. Oczy- 
wiśeie idealny byłby to pracow­
nik w kapitalistycznym przedsię 
biorstwio taki robot. Nie je, nie 
pije, nie żąda podwyżki, nie 
strajkuje... Aie ponieważ takie 
mechanizmy były zbyt kosztow 
ne — poczęto fabrykować robo­
ty bez użycia metalu. Roboty' 
r, żywych łudzi.

Oto wspaniały „wykwit kultu­
ry“  technicznej — obrabiarka fir 
my „Boleyn“ . Przystępując do 
pracy robotnik dosłownie wprzę 
ara się w maszynę, zakłada na sie 
bie specjalne „chomąto“ . Jed­
na jego ' ręka podsuwa i mocuje 
surowy przedmiot, nogi, oparte 
na pedałach, kierują zmianą szyb 
kości, obrotów, druga ręka krę 
«i korbkę snaortu górnego —

poruszenie tułowia, przy pomo­
cy właśnie owego „chomąta“ 
uruchamia suport poprzeczny. 
Szybkie rytmiczne ruchy — jak­
by jakiś- taniec opętańczy —•
oto praca człowieka — niewolni­
ka maszyny.
Maszyny które widzą 

i czują
i Wielka, jasna hala. Pełno w 
niej maszyn. Słychać dokoła me 
taliczne dźwięki, warkot moto­
rów, zgrzyt noży i frezów-. 
Wszystko to co się widzi i słyszy 
W każdym oddziale mechanicznej 
obróbki części maszyn. Nie widać 
tylko ludzi. Wydaje się, że trze 
ba podejść z innej strony do tych 
maszyn, aby ujrzeć pracujących 
na nich tokarzy, frezerów', szlifie 
rzy.

Nie. I to. nie pomaga. Jest co 
prawda trzech ludzi na hali, ale 
żaden z nich nie wygląda na zwy 
czajnego metalowca. . Maszyny 
pracują same. Ludzie nadzoru­
ją tylko ich bieg.

To fabryka tłoków samoehodo 
wych, całkowicie zmechanizowa 
na. Jeden robotnik-operator roz 
poczyna proces produkcji założe­
niem na transporter stopu alumi 
niowego. Miarowe ruchy tran­
sportera prowadzą je. do wielkia 
go elektrycznego pieca, gdzie me 
tal topi się. Na drugiej stronie 
pieca „dozator“ , mechanizm, któ 
ry oo chwila wylewa określoną 
ilość roztopionego metalu, Wyle 
wa do jednej z sześciu form ka­
ruzelowej odłewaczki. Formy, 
zwykłe metalowe „kolnie“ , obra 
eają się na kole, podsuwając 
się co chwila pod wylot dozato- 
ra. Część obrotu — i rozwierają 
się, wypuszczając gotowy odlew’. 
Odlane tłoki wędrują do pieca

termicznego, gdzie stygną powoi mózg maszyny. Tu płyną w cza 
ii w ciągu sześciu godzin, nabiejsie pracy maszyn _impulsy elek- 
rając potrzebnych własności fi-1 tryesne, stąd idą inne impulsy, 
zycżnych. Przy otworze pieca —j kierujące działaniem maszyny.
automat kontrolujący. W ciska on 
w metal tłoka maleńką kulkę z 
twardego stopu, jak człowiek uo- 

i konująey próby na twardość, po­
czym bada wielkość niedostrzegal 
inego okiem wgłębienia. Sbyt 
duże wgłębienie oznacza zbyt 
miękki metal, automat sam ©dsu 
wa wybrakowany tłok od dal­
szej obróbki, kieruje go z powro 
tern, do giserskiego pieca.

Na początku linii obróbki me­
chanicznej --- znowu maszyna, 
kierowana przez człowieka. Tu 
trasuje się, znaczy otwory, w 
które później wejdzie bolec tło 
kowy. Dokonuje tego sama ma­
szyna. Dalej —. szereg maszyn, 
które same wiercą otwory, wyta 
czają rowki na pierścienia tłoko­
we, obtaczają, gdzie trzeba. Na 
pozór ten odcinek hali jest naj­
mniej interesujący. Maszyny są 
niemal całkowicie zakryte zasło 
nami; nic nie mówi o tym, że tu­
taj dokonywana jest obróbka o 
niesłychanej dokładności. Prze­
cież dopuszczalna różnica w wy­
miarach tlpka wynosi O,OS mili­
metra, zaś otworów kolcowych — 
trzy tysiączne milimetra.

Gdy osiągnięty zostaje odpo­
wiedni wymiar, obróbka zosta­
je automatycznie praerwana, 
tłok wędruje do innej maszyny. 
Automatycznie kontrolowana jest 
również waga tłoka, której 
różnice nie przekraczają jednego 
grama.

Dalsza droga tłoka — to szli- 
ifierki i ostateczne dotarcie otwoj 
*ru na bolec. Tu znowu widzimy j 
i ezłowieka-operatora, tym razem | 
już ostatniego. Dalej smarowa-’ 

! nie, cechowanie, pakowanie . —-| 
(wszystko wykonywane automa-;
tycznie przez maszyny. j

Trzech ludzi, 100 motorów ciek 
lirycznych, 50 kilometrów przewoj 
j dów i niezliczona ilość przeróż-1 
Inych przyrządów’ elektrycznych* 
wyłączników.

Mózg maszyny
] .Przy każdej • niemal maszynie' 
I—- jakby metalowa szafa. To

Oto zbliża sie do obrabiarki 
tłok na transporterze. Już rusza; 
ta właśnie część maszyny, która: 
ma wykonać odpowiednią opera- j 
cję obróbeżą, Tuż za mechaniz-\ 
mem obrabiającym —' punkt j 
kontrolny. Tutaj, jak- poborowi 
przed lekarzem, przesuwają się 
szeregiem1 tłoki. Bystre „oczy“ i j 
„palce“ maszyny badają, mierzą, j 
odsyłają, 'dalej lub odrzucają do i 
braków

Tak pracuje : ..tak wygląda! 
pierwsza całkowicie zautomatyzo-j 
wana fabryka tłoków- samocłiodo-j 
wych.' Jej. twórcy, grupa pra-,j, 
cewników Instytutu Naukowo -i 
Badawczego Obrabiarek, w któ- j 
rej skład wchodzą in. in. członek-J 
korespondent Akademii Nauk W, i 
Dikuszyń, A Władeeewski, A 
Gawriuszyn, J Aleksejew, A Le . 
win, ślusarz fabryki „Czerwony 
Proletariusz“ — A. Sorokin, ro­
botnik zakładów „Ełektropiecz* ! 
—• Krylów — zostali ostatnio na..; 
grodzeni Nagroda. Stalinowska. i

.i, » .

I

Członkowi motorowej ...Stali' podczas olivarda sezonu.

c z r T j e ł nii c r  f i s m ą
Z drugie} strony okienka W I.WICII L IS T A C H

Pracownica Zarzadu Nieru-, 
chomości Miejskich w Sopocie,) 
urzędując» przy ul. Pułaskiego, 
odmówiła mi przyjęcia czynszu 
mieszkaniowego za kwiecień. 
Powód byt słuszny, gdyż nie 
przedłożyłam kwitów, potwier- - 
dzających opłacenie czynszu za: 
ubiegłe trzy miesiące. Nie w ie-: 
działam jednak o tym, że każ-! 
dorazowo trzeba te kwity przed i 
biadać.

W dniu 3 kwietnia zgłosiłam 
się ponownie z kwitami. I tym i 
razem odmówiono mi załatwię- , 
nia sprawy, domagając się z ; 
kolei kwitów opłacenia podatku 
lokalowego za 1951 r. (Zazna­
czam, że podatek ten zapłaci- • 
łam 3 stycznia br.). Zwróciłam) 
wówczas uwagę pracownicy

Zarządu Nieruchomości, że po­
winna informować interesan- j 
Sów. jakie dokumenty należy i 
przedstawiać przy uiszczani?!' 
czynszu, ewentualnie powinna 
wywiesić odpowiednie ogłosze­
nie o tym w lokalu, w którym j 
urzęduje.

Odpowiedziano mi wówczas,' 
że „mogłam o to zapytać“. W 
ten sposób chodziłam do Zarżą- j 
d« Nieruchomości przy ul. Pu- | 
łaskiego przez cztery dni.

Czy w ten sposób ułatwia się j 
obywatelom załatwienie spraw“?

Tym biurokratycznym stylemi 
pracy w niektórych placówkach i 
sopockiego MRN powinno zająć ; 
się Prezydium.

Z. GAWROŃSKA

€* Ł O s S F O I I T O  w  W

OTWARCIE SEZONU MOTOROWEGO NA WYBRZEŻU
Niespodzianki na trasie Jazdy dyspozycyjno-patrolowej

Kazimierz Reszel — zwra  ̂
się do Dyrekcji Wojewódzkiej 
Przedsiębiorstwa Komunikacji' 
nego Gdańsk-Gdynia o urueb0' 
mienie przystanku „na żądani® 
przy zbiegu ulic Wyczółkowski 
go i Skarpowej. Mieszkańcy' 
Skarpowej będą wówczas mol-’ 
korzystać z autobusów, kur®8' 
jących na linii Gdańsk Dwór?6* 
Gł. — Cygańska Góra.

* *  *
Robotnice Pralni Chemiczne.’ 

Nr 1 w Orunii — zapytują dl»' 
czego otrzymują nieregularni* 
mleko. „W ub. miesiącu dost»' 
wałyśmy mleko tylko przez tri> 
dni, a w kwietniu jeszcze nie ®' 
trzymałyśmy mleka w ogóle"' ' '  
piszą w liście nadesłanym 
redakcji.

Może kierownik gospodarek) 
Pralni Chemicznej Nr 1 wyj»s'. 
ni dlaczego robotnice nie otr® 
mują mleka, przysługującej 
im ze względu na warunki pi*'
cy?

| W niedzielę 8 b. m. rano 
I, kwer Kościuszki w Gdyni wy- 

Samochodowy ¡Iii.-U, u* rok 1949 w Ki. l ob. Koman Kasper /„-.fa!, pełllii się W&fkOtem motorów
udekorowany szarfa przez przęwoduiczącego gdańskiego okręgu Pol- maszyn. Liczni ŻUŻl0WCV, SZOSOWI 
skiego Związku Motorowego irtó. Ceu-drowłcza , Pj?«««»*' »«warci» • sezon« i .samochodziąrśe“  przybyli'

motorowego w ubiegłą niedzielę

Centrala Handlowa P r ze m y s ły  M e talow e go
uruchomiła

sklep instaiacyjno - narzędziowy
w G d a ń s k u ,  przy ul. Długi Targ nr 33/34.
Sklep dysponujfc bogatym asortymentem towarów.

624/k

Spółdzielnia „PIONIER“ w Oliwie
zakupi samochód ciężarowy X eto 2 ton, w do­
brym sianie. Zgłoszenia kierować pod adresem 
Spółdz, Pracy Rzeżnicko- Wędlin. „PIONIER"
w  Oliwie, ul Annii Polskiej 9. 625/k

llbwics*c*eiiia
Dyrektor Ekspozytury Wojewódzkiej Centrali 
Ogrodniczej, - przyjmuje klientów, dostawców 
i odbiorców w sprawie skarg i zażaleń dotyczą­
cych zaopatrzenia, Skupu i dystrybucji owoców 
i warzyw, w każdy poniedziałek od godz. 16 do 
18, począwszy od dnia 9 IV. 1951 r, w biurze 
Ekspozytury w Gdańsku przy ui Tkackiej nr 
27/28 , IV piętro pokój ną 402/403..

Dyrektor Ekspozytury: (-—) Wł. Breński.
606.K

W wykonaniu uchwały Rady Państwa i Rady 
Ministrów z dnia 14. 12. 1950 (Monitor Polski 
z dnia 12. 1. 1951, Nr A -l) oraz zarządzenia Mi­
nisterstwa Finansów z dnia 31. 1. 1951 r„ w 
sprawie rozpatrywania » załatwiania odwołań i 
zażaleń ludności oraz krytyki prasowej, Po­
wszechny Zakład Ubezpieczeń Wzajemnych 
Oddział Wojew. w? Gdańsku, ustala ‘dni i godzi­
ny przyjęć obywateli, zgłaszających się z odwo­
łaniami i zażaleniami na działalność Zakładu, 
a mianowicie: 1) W biurze Oddz. Wojew. PŻUW 
— ul, Gen, Świerczewskiego 8/12 — dniem przy­
jęć w powyższych sprawach jest w każdym 
tygodniu — poniedziałek, godz. 14—16.20. 2) W 
Ekspozyturze w Gdyni — ul. 10 Lutego 18 
piątek, godz. 15—17. 3) W Ekspozyturze w So­
pocie — pł. Wolności 7/9 — wtorek, godz. 18—19 
Odwołania i zażalenia od obywateli. przyjmuje 
w biurze Oddz. Woj, dyrektor Oddziału Woj,, 
a w razie nieobecności — z-ca dyrektora Oddz.,

natomiast w Ekspozyturach —  kierownik Eks­
pozytury łub jego zastępca. Jeżeli. na wyzna­
czony dzień przyjęć przypada dzień wolny od 
pracy, Wówczas automatycznie dniem przyjęć 
staje się najbliższy dzień powszedni 628/K

Ppacowoiej poszukiwani
— k. ..»—.. --------t; t'i i i r. ipi i vin -'iiTii iniTiir ¡r Trr-raaaiar
Chałupników, szewców na roboty luksusowe 
damskie i szewców na stałe roboty sandałów 
i obuwia dziecinnego w zakładzie zatrudni zaraz 
Centrala Przemysłu Ludowego i .Artystycznego 
Wytwórąia Wyrobów Skórzanych w; Sopocie, 
Plac Wolności 3.__________________  620. K
Głównego księgowego, księgowego materiałowe­
go, kontystów, kierownika zaopatrzenia, maszy­
nistkę, techników elektryków, elektromonterów, 
ślusarzy, monterów dźwigowych, pomoc fachową 
oraz pracowników niewykwalifikowanych za­
trudni Zarząd Montaży Dźwigowych,, Gdańsk 
Dolny, ul. Stary Dwór nr 1. tek 33-683. 616/k
Głównego księgowego poszukuje pilnie Centrala 
Rybna O.T.S. w Gdyni. Reflektuje się/na siły 
fachowe z kilkuletnią praktyką. Zgłoszenia oso­
biste z życiorysem i podaniem do Działu Kadr 
CR Gdynia, Hryniewieckiego 18.___ ____  809/K
l wykwalifikowane maszynistki zaangażuje od
zaraz Gdańskie Przemysłowe Zjednoczenie- Bu­
dowlane w Gdańsku, ul. Żytnia 4—-6. Uposaże­
nie wg układu zbiorowego w budownictwie. Re­
flektuje się tylko na siły wykwalifikowane z 
dłuższą praktyką. Zgłaszać się do Działu Kadr 
w Gdańsku, ul. Żytnia 4—6. 627/K

by wziąć udział w uroczystości towy. Przed samym startem 
otwarcia sezonu motorowego n a } każdy zawodnik otrzymał koper 
Wybrzeżu. Komisja PZM dokona j tę  z instrukcją etapową, która 
la na wstępie technicznego prze; zawierała długość etapu w ki- 
glądu maszyn. Przegląd ten j lometrach, przeciętną szybkość 
wykazał, że nie wszyscy kierów j na etapie i zadanie jakie zawo- 
cy dbają o swoje wozy. Na- j dnik miał wykonać w czasie dro 
przykład ob. Mieczysław W do-Igi,
wik na „Skodzie“ nie doprowa. i Trasa pierwszego etapu prze- 
dził do porządku akumulatora j biegała przez ulice Gdyni, dalej 
i kwas przelewał się, niszcząc j Chylonię, Koleczkowo w kierun 
skrzynkę i obudowę. Na uzna- j ku Wejherowa. Do zadań załogi 
nie zasługuje natomiast ob. A l-1 wozu, która .składała się z kie- 
bert Sokowicz, kierowca ze Zjed I rowcy i pilota, należało .okreś- 
noczenia Budownictwa Miejs-1 lić ilość wraków silników spa- 
kiego. Wóz jego jest utrzymany i linowych leżących przy drodze, 
w doskonałym stanie, mimo prze j jak również poszukać w lesie 
iechanych już 35 tys. km. ’ punktu kontrolnego w promie- 

Otwarcia sezonu motorowego I niu 50 m. od miejsca zatrzy- 
na Wybrzeżu dokonał przewód.! mania się. Trasa drugiego eta- 
nicżacy PZM Okręgu Gdańskiego I pu — od rynku w Wejherowie, 
toż. R. Cendrowicz, życząc wszys gdzie zawodnicy otrzymali nowe 
kim. członkom związku jak naj- instrukcje, przebiegała przez la- 
bardziej owocnych wyników w | sy Piasnicy Wielkiej. Na tym
bieżącym sezonie. Po przemowie 
niu, odbyło się rozdanie dyplo­
mów. Szarfę „Samochodowego 
Mistrza Polski na rok 19»0 w 
kl. I otrzymał Roman Kasper, 
obecnie kierownik techniczny 
gdyńskiej ekspozytury PKS. 
Dyplomy otrzymali wicemistrz 
Polski kl. I. Witold Michałow­
ski, wicemistrz klasy II Jerzy

etapie, każdy z zawodników 
miał za zadanie naszkicować 
drogi rozstajne z uwzględnie­
niem znaków drogowych i na­
pisów.

Na starcie do III etapu w 
Krokowie nastąpił zjazd zawod­
ników z dwóch stron. Po odli­
czeniu czasu przybycia i otrzy­
mania kopert z instrukcjami

O g ło s z e n ia  d r o b n e
UNIEWAŻNIAM dowód oso 
bisty kolejowy nf 547147 na 
nazwisko Misiewicz. G-561

UNIEWAŻNIA się .legity­
mację służbową nr 4882, wy 
daną prz&  Urząd Wojew- 
C-dańsk na nazwisko Moraw 
ska Teodora. P-560

ZGUBIONO dnia 12. S. 
1951 portfel około 400 zi, 
dowód osobisty, dowód U- 
rzędu Likwidacyjnego, kar­
tę rowerową i  Inne drobne 
zaświadczania. Józef Samo 
ląg, Otłówko, P-555

ZGUBIONO zaświadczenie 
wojskowe, dowod osobisty, 
legitymację zw. zaw. na na 
zwisko Godun Tymeteusz, 

G-566

ZGUBIONO książeczkę U- 
i bezpieczalni na nazwisko 
| Studniarska Maria, Kwi­
dzyn, Rokossowskiego 24.

: P-563

j ZOSTAŁA skradziona: karta 
! ewakuacyjna, wydana w 
Manclgursku i odcinek za­
meldowania na nazwisko 
Skieczeó Julian, zamieszka 
ły Gronowo. P-SC2
ZGUBIONO książeczkę woj 
skową, wyd. RKU Gdańsk, 
odcinek zameldowania, le- 

1 gitymację zw, zaw.. prze- 
I pustkę wstępu stałą 1 kwar 
; talną do rzeźni. Liszewski 
| Władysław. ' G-563
I ZGUBIONO legitymację
szkolną Politechniki Gdań- 

! sklej nr 74/Ch na nazwisko 
; Dzikowski 'Witold. G-564

Komisarczyk oraz wicemistrz j zawodnicy wyruszyli w kierunku 
motorzysta Przemysław Micha- j Rewy przez Recie i Chylonię, 
iowski. j W czasie drogi pomiędzy Chy-

Barwna kawalkada motocyk- i tonią a Rewą zawodnicy mieli 
li i samochodów ruszyła ulica- i za zadanie naszkicować odci- 

; mi -Gdyni pod gmach MRN, \ nefc trasy z , uwzględnieniem 
I gdzie przedstawiciel WKKF ob .1 znaków drogowych po prawej 
Pawlak złożył meldunek o ot- stronie oraz nowo budujących 
warciu sezonu motorowego | się przy drodze objektów. Na 
przewodniczącemu MRN tow. j punkcie w Rewie zawodnicy szu 
Kozłowskiemu. Składając mel- kall swego znaku PK. Jeśli 
dunek ob. Pawlak, zapewnił w j ktoś z załogi wozu znalazł obcy 
imieniu wszystkich członków i znak wpadł w „niewolę“ , 
związku, że pracować będą nad i Po wykonaniu zadań i odda- 
upowszechnieniem sportu ‘  mo-1 niu instrukcji drogowej z wypisa 
torowego w mieście i na wsi i sy- nymi wynikami nastąpił start do 
stematycznie podnosić swój po- końcowego etapu, do Gdyni. Na j 
dom ideologiczny i zawodowy. mecie w Gdyni nastąpiło zakon: 

Po defiladzie przez ul. Świę- ’ czenie pierwszej w b. r. imprezy 
tojańską nastąpił start maszyn: motorowej. Według oświadczę-; 
do jazdy dyspozycyjno - patro-, nia kierownictwa zawodów mi­
lowej, Na starcie" do jazdy wlpreza o charakterze szkólenio-

Diaczego m ilczą?
Pomimo naszej interwenci* 

nie otrzymaliśmy dotychcza8 
odpowiedzi od:

Okręgowej Rady Związków 
Zawodowych w Gdańsku n* 
korespondencję zamieszczona 
w nr. 19 „Głosu Wybrzeża“ * 
dnia 20.1. br. pt.: „Robotnicf 
Przedsiębiorstwa Inwestycyj­
no - Remontowego w Sopocie 
czekają na pomoc organizacji 
związkowej“.

1̂ # *
Powiatowej Rady Związków' 

Zawodowych w Elblągu lia k° 
responciencję zam. w nr. 3® 
„Głosu Wybrzeża“ z dnia 86' 
I. br. pt.: ..Rada Zakładów» 
Fabryki Cukrów powinna prz» 
jawiać żywszą działalność"

* * *
Zarządu Okręgowego PGR "  

Gdańsku na artykuł zam. 
nr 23 „Głosu Wybrzeża“ z dni» 
30.1. br. pt.: „Nieprawidłowy 
rozdział premii“.

* * *
Wojewódzkiej Rady Narodo­

wej w Gdańsku na artykfli 
zam. w nr. 37 „Głosu Wy farze 
ża" z dnia 7. II. br. pt.: ,,WJr, 
dział Zdrowia Prezydium Miei 
skiej Rady Narodowej w Ei 
blągu lekceważy uchwalę Ra 
dy Państwa w sprawie kryty 
ki prasowej“

*  *  *
Gminnej Rady Narodowej 

Pelplinie na korespondencja 
zam. w nr 49 „Głosu W ybrze­
ża" z dnia 19. II. br. pt.: „Bry­
gada Lekkiej Kawalerii de­
maskuje bogaczy wiejskich“.

* * *
Centrali Rolniczej Spół­

dzielni na artykuł zam. w nr- 
56 „Głosu Wybrzeża“ z dn>» 
26. II. br. pt.: „Dlaczego gmin» 
Stary Targ nie opracował» 
planu akcji siewnej".

Dlaczego milczą?

nieznane, stanęły 42 maszyny 
państwowe i prywatne. Co dwie 
minuty wypuszczano jeden 
wóz zaopatrzony w numer star

wo-zaprawezym spełniła swoje 
zadanie, świadcząc o dobrym 
przygotowniu kierowców-. :

<ZK)

ODPOWIEDZI REDAKCjI
Ob. B. Sieg. Informacje oti-zym»C'ii 

w gdańskiej komendzie M. O. (5*’ ,
Ob. T. Wojtyński. Dystrybucją Pń; 

tek ze szklą piankowego zajmuje 
Centrala Handlowa Materiałów BUó 
wlanych w Warszawie, ul. Wspó** 
nr 27. (469).

Ob. J. Smuczyńska. Prosimy o P| 
danie adresu, odpowiemy listowni- 
(749).

r-.i«oi«Mwai on
Wydawca RS W „Prasa“ . ■— Redaguje Kolegium. — Redakcji» Gdańsk, ał. Gdyńskich Kosynierów 11. — Red. Naczelny przyjmuje w dni powszednie w godz 18— 14. tel 315 72 Sekretarz Redakcji 
w goto. 11—12, (tel. 314 57, wewn. 4. Dział Miejski 314 57, wewn.,5. Centrala 314 57. 314 58 i 31087 — łączy ze wszystkimi działami — Red. nocna 318-61. — Administracja: Gdańsk, ul. Targ Drzewny 

3 s— 7, teL 333-61 Au 65, — Biuro ogłoszeń: Gdańsk, ul. Targ Drzewny 3 — 7, tel. 335-80 — Prenumeratę przyjmuje PPK „Ruch“, Gdańsk, mL »’kacka 9T0 — tel 346 5! 32-53,
Prenumerata zakładowa ftwesleczn« 2 *1 35 *r. K.«te PK0 Si&łW- SSaZfi « ¿ «a  f j * » “ jSjiftiak. 97i2rl3088


